
GLOS POMORSKI
Nr. 24 —  Rok 3 . (GAZETA POMORSKA) Numer pojedyftczy 140 mk.
P ren u m era ta  m iejsców ka: Przy odbiorze w ekspedycji i w agenturach 

.m iejscowych miesięcznie S lOO mk., przedpłata na poczcie z od- 
' noszeniem do domu miesięcznie 3 4 5 G  mk. — pod opaską w Polsce 

i do Gdańska 3750 mk., do Niemiec 4000 mk. polskich lub ich 
wartość walutowa, do Francji 2,50 fro., do Anglji 0,5 shilling, do 
Stanów Zjednoczonyoh 25 cents. W razie nieprzewidzianych wy­
padków jak etrejkj, przeszkody techniczne itd. prenumeratorzy nie 
mają prawa żądania niedostarczonych numerów, lub zwrotu prenu­
meraty. — Rękopisów nadesianych nie zwraca się.

Rachunek bielący: Bani Powiatowy (iram;qijz, ffsnt Zwiadu Sb. zarolik B?nzlserPrnrat* 
Aktieiihank SdEłisl i Grudziądz- p. K. K. P. Grudziądz. — Konto czekowe: 
Gdttńsk nr. 2 9 8 0 . Konto pocztowe. Kasa Oszczędności Oddział 
w Poznaniu nr. 201183. Miejsce płatności wyKonania: G r u d z ią d z .

Ogłoszenia z Polski. Wiersz wysokości milimetra w dziale ogto  
szeniowym na stronie 8-tamowej 150 mk., w dziale reklamowym  
na stronie I 3-łamowej przed tekstem 000 mk., wśród tekstu 700, za te&stetu 
500 mk., dla W. M. Gdańska obowiązują te same ceny, dla Niemiec do­
chodzi 50% nadwyżki, dla reszty' zagranicy 200°/o nadwyżki, płotne 
w markach polskich lab ich wartości walutowej. Za tłomaczenia oblicz* 
się 20% uadwyżki. — R achunki są natychmiast płatne, w razie zwłoki 
dłuższej niż 72 godzin stosować będziemy ceńy bieżące, skreślając 
wszelkie rabaty. — Administracja nie przejm uje odpowiedzialność 
za termin umieszczenia ogłoszenia.

Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tej do 1 I-tej przed południem 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz 11-tej do 12-tej w. południe

Redakcja i A d m in is tra c ja  
Groblowa 27/29. G ru d z ią d z^  środa, dnia 3 i-go stycznia 1923. Telefon nr. 50 i 51.

Zatwierdzenie wpis i i  « i  w sprawie Niewiadomskiego.
W a r s z a w a ,  29. 1. (PAT.) Dzisiaj naczelnik kan­

celarii cywilnej prezydenta Rzeczypospolitej, p. St- Car, 
przywiózł do m.nisterjum sprawiedliwości akty sprawy' 
Eligiusza, Niewiadomskiego.

P o  otrzymaniu aktów sprawy, p. minister sprawie­
dliwości zakomunikował decyzję prezydenta R zeczy­
pospolitej p. prezesowi ministrów.

Decyzja ta brzmi, jak następuje: „Ani w  sumieniu, 
ant w  aktach nie znajduję m otyw ów  do zmiany wyroku 
sądowego."

W  ten sposób w yrok śmierci, w ydany przez sąd 
okręgow y warszawski, jako uprawomocniony ostatecz­
ne. będzie wykonany-

k ie d y  n a s t ą p i  r o z s t r z e l a n i e ?  v

W a r s z a w a ,  30. 1. (Teł. własn-) W czoraj o  godz. 
4 min. 40 po poi. przewieziono Eligiusza Niewiadom­
skiego karetą więzienną pod strażą 10 policjantów i ofi­
cerów  policji do cytadeli, gdzie umieszczono w  celi 
nr, 11. Pierwszą prośbą jego było —  jak opowiadają — 
aby mógł otrzymać szklankę mleka i papieru listowego. 
Dano mu to. Następnie przyjął Niewiadomski żonę, 
córkę i brata, którym w  myśl przepisów pozwolono 
się widzieć dłuższy czas przed egz'ekucją. Niewiadom­
ski zachowywał się spokojnie i oświadczył, że czuje się 
zupełnie szczęśliwy, ponieważ stało się podług jego ży ­
czenia i ie  umrze w  przekonaniu, że śmierć, jego jest 
rzeczą konieczną i dobrą-

Kiedy nastąpi egzekucja, nie wiadomo. Praw o mówi, 
że w yrok śmierci winien być wykonany nie później, jak 
w  ciągu 24 godzin po zatwierdzeniu wyroku. Jeżeli jest

pradziwą pogłoska, jakoby p. prezydent zatwierdził w y ­
rok już w  niedzielę, to w yrok powinien był być wykon- 
nany już wczoraj w  południe. Ponieważ jednak należy 
za podstawę przyjąć datę powiadomienia sądu o  za­
twierdzeniu wyroku, co nastąpiło wczoraj o godz. 1 w 
południe, to według tej rachuby Niewiadomski powinien 
być rozstrzelany dziś po południu.

W  sferach rządowych obiegała wczoraj późnym 
wieczorem pogłoska, jakoby w yrok  miał być wykona­
ny dopiero jutro, to jest w  środę, rano.

Prokuratorzy po otrzymaniu wiadomości o  zatwier­
dzeniu wyroku balotowali między sobą, kto z nich wi- 

' nien być obecnym  przy egzekucji. Los wyciągnął pod­
prokurator M ichałowski. Oprócz tego magistrat w yde­
leguje na miejsce stracenia 10 obywateli miasta- Za­
uważyć jednak należy, że nieprzybycie ósób nie wstrzy­
ma wykonania wyroku.

W  i e d e ó, 29. 1. (PAT.) „Neue Wiener Pressę" do­
nosi z  Frankfurtu nad Menem, że linia kolejowa Ham- 
born-Ludwigshafen została 26 stycznia rb. obsadzona 
przez kolejarzy francuskich. Z kół francuskich podają, 
że zarządzenie to nastąpiło w  celu uniknięcia ewentual­
nych przeszkód komunikacyjnych. Urzędnicy niemiec­
c y  nie potrzebują się jednak obawiać wyparcia ich przez 
personel francuski.

W i e d e ń ,  29- 1. (PAT.) „Neue W iener Presise" do­
nosi z Essen pod datą 29 bm~ W czorajszej nocy doko­
nano w yjskow ego okrążenia zagłębia Ruhry na froncie 
200 kilometrów. Kordon ten (nie oznacza jednak ani 
zamknięcia granic, ani wyprowadzenia linji celnej. Ko­
leje funkcjonują dalej z wyjątkiem tych linii które zosta­
ły  un eruchomione przez kolejarzy niemieckich. Koleją- f 
rze niemieccy pragnęli w  ten sposób przeszkodzić dal­
szym transportom wojsk francuskich oraz transportom 
węgla do Francji. Utworzenie granicy celnej przez 
Francję jeszcze nie zostało dokonane. W łaściciele ko­
palń i przedsiębiorcy w ęglowi starają się o wynagrodze­
n i  możliwie jaknajwiększej ilości węgla przed dniem i 
lutego, ponieważ od tego dnia ma węgiel podrożeć o 
80 proc. Faktem jest, że w agony kolejowe, które opusz­
czają zagłębie, nie wracają. Rząd niemiecki liczy się z 
tern, że w każdej chwili może nastąpić zamkmęrie.połą­
czenia zNietncami i dlatego stara się z rąk francuskich 
w ydobyć jaknajwiększą ilość materiału kolejowego.

w  Z a m b ii Rnluj.
D i i s s e l d o r f ,  29. 1. (PAT.) Strajk kolejow y w  

Trewirze jest częściow y, w  Koblencji zaś prawie ogólny.
B o r d e a u x ,  29. 1. (PAT. P. R.) Wszystkie usiło­

wania urzędników niemieckich w  okręgu Ruhry, mają­
ce na celu wywołania przerw y w  komunikacji kolejo­
wej i telegraf cznej spełzły na niczem. Specjaliści fran­
cuscy poczynili wszystkie potrzebne przygotowania dla 

zapewnienia komunikacji międzynarodowej, kolejowej 
i telegraficznej.

B e r l i n .  29, 1. (PAT.) Biuro W olffa donosi z Essen: 
Tutejsi urzędnicy telegraficzni przystąpili do strajku.

D ii s s e 1 d o  r f , 29, 1- (PAT.) W ładze okupacyjne 
rozpoczęły wydalanie z obszaru Ruhry opornych urzęd­
ników. %  urzędników miejskiego zakładu gazowego i 
elektrycznego przyłączyły się do strajku. Funkcjonar­
iusze telegraf czni w obec obsadzenia przez wojską fran­
cuskie centrali telegraficznej, rozpoczęli strajk.

POINCARE O SYTUACJI.
P a r y  ż , 29. 1. (PAT.-Hacas)- Prezydent ministrów 

Poincare przyjął wczoraj wieczorem grono dyplomatów, 
w obec których oświadczył, że położenie w  zagłębiu 
Ruhry jest zadawalające. W edług „Journal des De- 
bats" Poincare w  mowie do dyplomatów wskazał na po­
wagę wydarzeń, rozgryw ających się granicy francusk. I 
apelował do jednolitości narodu francuskiego.
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P o ł o ż e n i ©  w  B a w a r j i ,
PODJUDZANIE PRZECIWKO FRANCUZOM.

P a r y  Z , 29. 1. (PAT. P. R.) Z Monachium donoszą, 
że w  czasie ceremonii poświęcenia sztandaru socjalistów 
harodowych, pułk. Xylander w y g ło s ł przemówienie, w 
którem nazwał Francuzów psami i świniami. W  czasie 
pochodu, który się następnie rozwinął niesiono sztanda­
ry oraz transparenty z napisami antysemickimi, przy- 
czem  osoby noszące sztandary były  przybrane w mun­
dur i hełmy.

ŻADAJA UNIEWAŻNIENIA TRAKTATÓW  
POKOJOWYCH.

M o n a c h i u m ,  29. 1- (PAT.) Na zgromadzeniu so­

cjalistów narodowych, jak podają „Miinehner Neueste > 
Nachrichten", przyjęto rezolucję, żądającą między inne- j 
mi natychmiastowego unieważnienia układów pokojo-I 
wych, zastanowienia postaw rzeczow ych i pieniężnych, 
bezwzględnego Wprowadzenia reformy walutowej, b ez -j 
względnego stosowania kar w obec wszystkich zdrajców 
ojczyzny, wreszcie kary śmierci dla pąskarzy.

M o n a c h i u m ,  29- 1. (PAT.) Jak donosi „Miinche- 
ner Neueste Nachrichten", minister spraw wewnętrz­
nych dr. Schweier postanowił podać się do dymisji.

Otwarcie sesii Ligi Narodów.
Sprawa Zagłębia Ruhry nie będzie rozpatrywana.

LIGA NARODÓW.
L o n d y n ,  29. 1. (PAT.-Mavas). „Times“  donosi z 

Paryża: W  parlamencie francuskim nastrój w  związku 
z akcją zagłębia Ruhry zdaje się być zupełnie zdecydo­
wany. Niema również nadziei, aby Liga Narodów w 
obecnej chwili mogła w  sprawie tej interweniować.

Branting nie zdecydował się jeszcze przedłożyć sprawy 
okupacji zagłębia Ruhry przed forum Ligi Narodów.

P a r y ż ,  29. 1. (PAT.-Havas.) Dziś o gedz. 11 rano 
nastąpi otwarcie sesji Rady Ligi Narodów. Po ustale­
niu programu prac sesji Rada Ligi przystąpi do obrad 
nad finansowera podżwigmędem Austrji.

Z KOMISJI SEJMOWEJ.
W  a rs z a w  a, 29. 1- (PAT.) Na dzisiejszem dwu- 

krotnem posiedzeniu przed-południowem i p o p o łu d n i 
wem komisji regulaminowej i nietykalności poselskiej 
pod przewodnictwem p. Liebermana (P. P. S.) i przy 
czynnym udziale p. marzałka Rataja rozpatrywano w  
drugiem czytaniu projekt ustawy regulaminu sejmowego 
w  opracowaniu biura sejmowego na wniosek p. Gdyka, 
(Chrzęść. Dem.). Referował p. Marjan Seyda (Zw. L. 
N.). Po dyskusji przyjęto 25 artykułów kolejnych. Przy 
omawianiu art- 6 p. Głąbiński (Zw. L. N-) postawił wnio­
sek, aby sehjorem Sejmu mógł być jedynie poseł naro­
dowości polskiej (dodać należy, że seniorem Sejmu jest 
marszałek ze starszeństwa, który bywa obierany na 
pierwszem posiedzeniu). Wniosek ten upadł. Nato­
miast został przyjęty inny wniosek p. Liebermana, w e­
dług którego śenjorem Sejmu może być wybrany po­
seł, władający językiem polskim. Żyw ą wymianę zdań 
w yw ołała kwestj-a, ak długo wolno odbyw ać dyskusję 
na plenum w  czasie przewodniczenia marszałka ze star­
szeństwa. P. Lieberman postawił wniosek, aby w dys­
kusji takiej wolno było  poruszyć kwestię osobowego 
składu Sejmu, mianowicie w  wypadkach niedopuszcze­
nia posłów  do Sejmu przez przyaresztowanie lub przez 
dokonanie gwałtu na ich osobach. Wniosek większo­
ścią głosów został odrzucony. Uprawnienia marszał­
ka w zakresie wniosków nagłych (art. 20), komisja roz­
szerzyła w  ten sposób, że aczkolwiek \vnio®ek nagły 
mui być podpisany przez conajmniej 60 posłów  (dotych­
czas 50), jednak udzielono marszałkowi -prawa dopusz­
czenia posłów  do uzasadnienia nagłości w  vryjątkowych 
wypadkach nawet wówczas, gdy wnioskowi brak w y ­
maganej ilości podpisów. Na tern posiedzenie zakończo­
no. Następne jutro o godz. 10W rano.

REFORMA ROLNA W  RADZIE MINISTRÓW.
W a r s z a w ą ,  29. 1. (PAT-) Rada Ministrów na po­

siedzeniu odbytem w  dniu 29 bm. rozpatrywała przed­
łożony przez prezesa Głównego Urzędu Ziemskiego 
program i zasady projektów ustaw, dotyczących refor­
my rolnej, a wszczególności: 1) noweli do ustawy z dn 
i5  lipca 1920 r. o  wykonaniu reformy rolnej, 2} ustawy 
w  przedmiocie wykonania reformy rolnej na ziemiach 
wschodnich, 3) ustawy w  sprawie sfinansowania refor­
my rolnej- P o  przeprowadzeniu ogólnej dyskusji i pc 
wysłuchaniu szczegółow ych wyjaśnień prezesa G łów ­
nego Urzędu Ziemskiego obrady odroczono do przyszłe- ^ . 
go poniedziałku.
ZBRODNICZE SPALENIE POLSKICH SAMOLOTÓW .

L o n d y n .  „Daily MaiT donosi z  Kopenhagi, że 
zbrodnicza ręka podłożyła o^eń  pod 12 aparatów lot­
niczych. znajdujących się w  Vandrun. Aparaty te nie­
dawno sprzedano Polsce. Pod zarzutem winy pofeja 
poszukuje dwóch Niemców', których widziano w pobli­
żu hangaru.

O ŚRODKI DLA UTWORZENIA SŁUŻBY LOTNICZEJ.
W a r s z a w a ,  29. 1. „Przegląd Wieczorny". Minister 

spraw wojskowych generał dyw. Sosnkowskt zatwierdził pro* 
jekt organizacji komitetu obywatelskiego, który ma się zająć 
zdobyciem środków dla stworzenia Służby lotnicze] t. sauitar* 
nej w Polsce. Komitet zajmie się zbieraniem składek wśród' 
najszerszych warstw społeczeństwa w celu nabycia potrze* 
bnych aparatów lotniczych odpowiedniej konstrukcji.

O ZMIANY W  TARYFIE CELNEJ.
W a r s z a w a ,  29- 1- (Pat.) „Przegląd W ieczorny"; 

Ministerstwo Przemysłu i Handlu opracowuje obecnie mątew 
jał, jaki otrzymało od organizacji gospodarczych na ankiety, 
dotyczącą zmian w obowiązującej taryfie celnej, która nie* 
bawem przedłożona zostanie Sejmowi.

P a r y ż ,  29. 1- (PAT.-Havas). D z iś 'rozpoczęła s 
sesja Ligi Narodów. Podkomisja dla spraw austria 
kich odbyła swe pierwsze posiedzenie pod przewodni 
twem lorda Balfoura. Na posiedzeniu był obecny kam 
lerz Seipel- Kwestja Mossulu poruszona zostanie na Po­
siedzeniu jutrzejszem. Lord BJfour otworzy posiedzę- 
nią, poczerń zgodnie ze statutem Ligi będzie wysłucha­
ny przedstawiciel Turcji, który też weżrpie udział we 
.wszystkich następnych posiedzeniach.



Sejm a rząd.
Pcw' tyjn tytułem pisze urzędowy tygodnik Chrzęść. 

Dem. „H asło" co  następuje:
Trzydniowe debaty polityczne w  Sejmie zostały za­

kończone. Rząd gen. Sikorskiego otrzymał votum ufno­
ści i funkcjonować może obecnie w  oparem o większość 
stronnictw, które za jego pozostan'em oświadczyły się 
w  sposób mniej lub więcej w yiaźny.

Pora jest odpowiednia dla zreasumowania dyskusji 
! dla wyprowadzenia z  niej wniosków na najnlizszą 
przyszłość.

Charakteru negatywnego przeważnie były przemo­
wie a przedstawicieli Związku Ludowo-Narodowego i 
P . P. S., dwu skrajnych skrzydeł obozów  polskich: na­
rodow ego i lewicowego.

Negatywność pierwszego polegała na ostrym tonie 
opozycyjnym  w  stosunku ao dotychczasowej działalno­
ści rządu p. Sikorskiego i na zupełnym biaku zaufania 
do jego p^acy przyszłei. Krytyka dotyczyła również 
progrć.nu rządowego, element zaś pozytyw ny wyraził 
s 'ę głów nie w  tem, że Związek Ludowo-Narodowy do­
maga s*ę kategoryczn e od rządu, aby przedew szysp 
kiem zdobył dla siebie, jako podstawę parlamentarna, 
większość polska w  Sejmie, aby stał się w ten sposób w 
działalności swej niezależny od  podarcia mniejszości na­
rodowych* Dopóki większości tej niema, a jednocześnie 
dla zmuseenia Swmu do jej wyłonienia Związek Ludo­
wo-Narodowy będzie opozycją bezwzględną w  parla­
mencie.

Negatywność P . P. S. przejawiła się całkowicie i 
bez żadnych osłonek* Dla teco stronnictwa n'e istnieje 
-zagadnienie większość4 polskiej, wystarcza mu zwykła 
większość sejmowa. P od  adresem mnieiszości narodo­
w ych  nie posiada żadnych żądań ani zastrzeżeń. Nor­
malną jest rzeczą dla niego w p ływ  fuch mnejszości na 
sprawy państwa polskiego, najważniejsza zaś kwestią to 
walką z prawicą narodową, utożsamiana z reakcją spo­
łeczną. z  „obszam ictwem " i kapitalizmem Rząd gen. 
Sikorskiego byłby doskonały, gdyby potrafił tej .h yd ­
rze" łeb urwać.

Poglądy polityczne innych stronnictw polskich, w y ­
rażone w  dyskusji nad expose rządowem, zawierały 
mniejsze lub większe odchylenia od stanowisk, zajętych 
przez wyżei scharakteryzowane stanowiska Związku 
Lud.-Nar. i P. P. S., różniąc się znacznie od  n.ch pod 
względem społecznym.

Najbliżej P P. S. stanęła N. P* R., zaś Zw.-Lud.-Na- 
rodow ego —  Klub Chrześcijafisko-Nar. Niema potrzeby 
też w  sumarycznym skrócie specjalnych Ich odcieni 
przedstawiać* Natomiast donosją jest rzeczą uświado­
mić sobie, na czem polegały różnice w  poglądach przed­
stawicieli Chrześcijańskiej Demokracji, P. S. L, ,Piasta" 
i W yzwolenia.

Klub Ch Dem. jest niezłomnie przekonany, że nanra- 
wy Rzeczypospolitej dokonać może jedynie rząd trwa­

ły , silny, oparły na większości polskich stronnictw. 
Dlatego też nie w ierzy w  możność dop ęaa  tego celu 
prze" rząd gen. Sikorskiego i odpowiedzialności zań nie 
bierze, w  czem jest zgodny 7 poglądem innych stron­
nictw ł  bloku narodowego. Natomiast uważa, że rząd 
gen. Sikorskiego, mimo fatalnego doboru niektórych mi­
nistrów, szczególnie ministrów spraw zagranicznych 
handlu i przemysłu, może być pożyteczny dla kraju, o  i- 
le realizować będzie bezspornie rozumne niektóre ze 
Swych myśli programowych, przy uwz'gLdn;en'u spe­
cjalnie bronionych i propagowanych przez Klub Ch. D*, 
o  ile wreszcie nie będzie przeszkodą, tęcz pomo-tem ku 
powstaniu rządu parlamentarnego, którego podstawy 
tymczasem mogą być ufundowane po uzgodniemu zasa- 
Cniczych wytycznych .wosram owyc', przez stronnetwa 
bloku narodowego i P. S. L. „Piasta". Dlatego też opo­
zycja jego w  stosunku do rządu gen- Sikorskiego nie 
jest praktycznie bezwzglęcMa, lecz uzależniona od tych 
dwu w arunków. Dlaiego wreszcie przemówienie przed­
stawiciela Klubu Ch. D. zawierało nfetylko momenty 
czysto polityczne, lecz rozwinęło ono również zasadni­
cze myśli programowe.

Lew icow e „W yzw olenie" postawiło kwestję rządu 
bardzo prosto i mocnó. System parlamentarny w Pol­
sce należy ratować. Dlatego rząd gen Sikorskiego jest 
złem, ale kon ecznem, ponieważ zdecydowanej większo­
ści parlamentarnej nie posiada i nie Sejm go wyłonił, 
lecz zewnętrzna potrzeba chwili. Powstanie tej więk­
szości zależne jest od Klunu „Piasta", od jego decyzji, 
cz y  zw róci się na prawo, c£y na lewo, czy  przystąpi do 
Jednego lub drugiego ugrupowania sił w  Sejmie. .Brak 
tej decyzji jest źródłem słabości dotychczasowych rzą- 
o ó w ‘ i całej gospodarki państwowej.  ̂ jy

Centrowy Klub „Piasta" w rozprawie sejmowej 0 - 
statniej, niestety, nie odpow edział wyraźnie na to w ez­
wanie, rzucone pod 'ego adresem nietylso przez pos. 
Thuguta, lecz i pos. Korfantego. Zapro >LI on tylko w szy­
stkie stronnictwa, pragnące z nim współpracy, do usta­
lenia wspólnego programu państwow ego-

Zaproszenie to nie rn nie bez echa. Obowiązkiem 
piei wszorzednym stronnictw jest na nie odpowiedzieć, i 
w ykazać całą dobrą woię, aby doprowadzić do porozu­
mienia trwałego, do wytworzenia większości -parlamen­
tarnej stałej, a przez to rządu silnego i zdolnego do \vy- 
dźwignięcia Poislci z bagna, w  które wpada z każdym 
miesiącem coraz głębiej.

Sekretariat Chrześcijańskich ZwtazIMw ławodowych 
ishuete w G r u d z i ą d z u  przy ulicy Gr obl o  w ej 31 
Otwarty Jest od 8— ! i od 3— 6.

Tam interesenci otrzymał! mogą wszelkie iniormacie i 
porady w sprawach zawodowych hd Kierownikiem Jest p- 
Jan Newak. Telefon 713.

— DROŻYZNA — wołasz, a nie oomyśl!sz. iak ie> 
zaradzić. Rada jest tylko jedna - -  nabyć ZŁOTĄ PO- 
ŻY CZKĘ. Przez to wzmocnisz skarb państwa i zapo- 
biegmesz dalszemu spadkowi marki, a i sam zrobisz 
doskonały inter-s.
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Kwestja żydowska.
Ze względu na treść interesującą podajemy czytel­

n io m  naszym , kilka charakterystycznych ustępów z 
dziedziny żydowskiej, umieszczonych w  ostatnim nume- 
tze „R czw oju", tygodnika, poświęconego rozw ojow i ż y ­
cia narodowego w  Polsce,

Zapoznanie się z tą kw esfą  jesf naipihrejszem obd- 
w'ązkiem społeczeństwa, a W' przypominając sobie cha­
rakterystyczne cechy właściwe synom Izraela —  ży­
dom wschodnim, umiało się tem skuteczniej bronić 
przed grożącym  nam zalewem żydowskim, który —  
jak stwierdzić należy —  zatacza coraz to szersze kręgi.

Żydzi pozostaną zawsze ci sami, bezczelne brutalni, 
bezwzględni, gdy wyobraża ą sobie, że ma;ą silę i prze­
wagę, a chytrzy i przebiegli, gdy są zależni i obawiają 
s'ę sprawiedliwego sądu. To jest właściwość ich rasy, 
dzięki której umieją się rozwijać i rozbijać wszystkie 
nasze poczynania, zdążające do naprawy stosunków 
gospodarczych 1 ugruntowania narodowego charakteru 
Rzeczypospolitej.

„R ozw ój" pisze pod tytułem:
1.

NIEMCY, POLSKA A ZALEW  ŻYDOW SKI.
,,Ost'ude“  —  „żyd  wschodu". Określenie to w y ­

mawia Niemiec ze szczególniejszą pogardą i odrazą 1 
broni się przeciwko napły wowi tego żywiołu do kraju 
coraz energiczniej.

Napływ ten zaś jest dość znaczny, ch oca ż  oczyw i­
ście nie tak wielki jak do Polski. Podawaliśmy w  roku 
zeszłym w  JRozwout" cyfry statystyczne, wykazmące. 
iż do samego Bet lina przybyw a dziennie z górą 100 
„Ostjuden", Jeżeli zważym y, że prawie w szyscy ci 
żydzi rosyjscy przybywają do Niemiec z Polski i sta­
nowią tyiko niewielki procent żydów  Imigrmących z 
Rosji do nas, możemy wyobrazić sobie, że do Polski 
wkrada s ę dziennie przynajmnej dziesięć razy tylu 
żydów' z Boiszewji*

Aczkolwiek w  Niemczech zachowują się Ci. przyby­
sze, całkiem inaczej niż u nas, aczkolwiek germanizmą 
s'ę szybko, lubo tylko powierzchownie, wysterują prze­
ciw  mm nawet socjaliści i —  żydzi niemieccy, którzy 
bynajmniej nie życzą sobie powiększenia Iczh y  swych 
w spółwyznawców  w Niemczech. Z  dwóch powodów- 
Raz dlatego, że ci „Ostjuden" wyglądem swym  i zacho­
waniem rażą Niemców, a wszeikiemi szalbier?k mi i 
brudnymi interesami dyskredytują ż^ydustwo a po wtóre 
dlatego, że im więcej wzrasta tan liczba żydów  tern 
więcej też wzmaga się antysem tyzm. Z tych powodów  
żyd niemiecki, tak jak angielski i amerykański, pragnie 
uwięzić en/grację żydowską z ,R osji na ziemi polskiej 
i w  tym celu łoży  na proletariat żydowski w Polsce ol­
brzymie sumy.

Co się tyczy  socjalistów nlemieckicw, to maja oni 
tak, Jak u nas albo w  jeszcze większym stopn u w  swych 
szeregach żydów , ale nie przeszkadza im to zamykać 
drzwi niemieckich przed napływem żydowskich intru­
zów  ze Wschodu. Podczas gdy w Polsce soc'aliści pod 
każdy.n względem ida ra rękę żydosiwu, gdy pp. Da­
szyński, N edziałkowski, Bariicki i inni głoszą, że ża­
den „det i tkrata" nie powinien ani palca zakrzywić na 
żydowskiego współobywatela, znaczna większość socja­
listów niemieckich, nie pozbaw ona wcale ducha naro­
dowego, zdaje sobie dobrze sprawę z niebezpieczeństwa 
żydowskiego, a nawet pokryjomu sympatyzuje z anty­
semitami

Znamiennym jest fakt. że socjalistyczny m nister 
pruski Severing wystosował z ministerstwa spraw w e­
wnętrznych do ministra spraw zagranicznych. Rosenber 
ga, obszerny memoriał, omawiający kwestię imigracji ze 
wschodu. Memoriał czyni w tej sprawie konkretne pro­
pozycje, mające na celu załagodzenie niebezpieczeń­
stwa, grożącego Njemcom wskutek tej imigracji. Me­
moriał wywodzi, iż wszystkie dotychczasowe zarzą­
dzenia policji, w obec napływu osób obcej rasy do N e- 
mśee, okazały się niewystarczające. Zagadnienie to no­
żna załatwić tylko w  drodze międzynarodowa. Liga 
Narodów zwłaszcza powinna za;ąć się kwestją żydów  
wschodnich, którzy i tak posiadają charakter między­
narodowy.

Memorjał zaznacza, że chodzi tu o  byłych rosyi- 
skicn jeńców wolennych, jako też, o  dezerterów' pol­
skich ( ')  W  dalszym ciągu memorandum projektuje j 
porozumienie się z krajami które potrzebn a sił robo­
czych, aby módZ' skierować do nich element napływo­
w y. W  końcu ministerstwo pros’ o  zwrócenie s4ę do 
komisji odszkodowań z prośbą, żeby pomyślała nad 
■‘em, aby imigranci nie utrudniali Niemcom wykonania 
ich międzynarodowych zobowiązań*

Jeżeli rząd iremieeki pragnie częstować swymi emi­
grantami żydow sk;rm kra^e potrzebujące Sił roboczych, 
to nie znajdze ich z pewnością w Europie, gdyż tu wia­

dom o, że „siła robocza" żyda jest bliską zera. W iele 
więcej racji do ofarow yw am a innym krajom żydów 
miałaby Polska. Moglibyśmy w zagramcznych gaze­
tach umieszczać ogłoszena mniej więcej takie: „Mamy 
żydów na eksport! Z bezpłatna dostawą na ir ’ejsce. 
Pośrednicy pożądani. Otrzymają wysokie komisowe" 
Ale zapewne nikt. nay/et piotegm ący żydów  Anglicy, 
nie zgłosiliby się po te „siły robocze".

Piany, 7, jak mi nosi się pruskie ministerstwo spraw 
wewnętrznych, nie są dla nas wcale obo;ętne, zwłaszcza 
że Berlin zamierza porozumieć się w tej materii z Pol­
ską. Jeżeli sprawa ta wypłynie przed Ligą Narodów, 
może ło być dla nas bardzo fatalnem. Nie mamy bo­
wiem zaufama do tei p-zez Anglików w’ znacznej m'erze 
opanowanej instytucji. Polska, reprezentowana tam przez 
patriotę żydowskiego prof. Askenazego, poniosłaby tam 
z pewnością klęskę, bo p. Askenazy, poniosłaby tam z 
pewnością ldęskę, bo p. Askenazy oczywiście zrobiłby 
wszystko możl we dla zatrzymania imigrantów żydow ­
skich z Bolazewji w  Polsce w  myśl Berlin?, i tak -zy 
owak narzueonoby Polsce wręcz obowiązek naturalizo- 
wan a tej szarańczy.

(Dalszy ciąg na stronie 3=ctej).
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SPRAW A ZWIĄZKU PAŃSTW  BAŁTYCKICH.
R y g a ,  29. 1. (Pat.) Minister spjaw zagr. Mejero- 

wicz przed w y  azdem na kilku tygodniowy urlop do 
Y/łoct* udzielił przedstawcielom prasy wyjaśnień w  za­
kresie zagranicznej polityki Łotwy- Odnośnie do spra­
w y  związku państw bałtyckich Mejerowicz oświadczyl, 
że realizacje tego związku opozniły: 1) spór między
Polską a L twą, 2) odrębne stanowisko Finlandd tłóma- 
czącej swój punkt widzenia sprawą W ileńszczyzny i nie­
możliwością porozumienia s;ę przy ostatecznem w yt­
knięciu wschodnich granic Polski, jak rów n eż niejasno­
ścią co  dc granicy rosy. sko-i umuńskiej. Minister spo­
dziewa się, te  spór polsko-litewski wkrótce będzie 
zi kwidowany, a w tedy można będzie mówić o rozsze­
rzeniu związku bałtyckiego. Gdyby stało się inaczej, 
należałoby S'ę ograniczyć na t. zw . małym związku bał­
tyckim. Mówią tu o  ewentualnej zggdzie Polski, Eston­
ii i Łotw y.

PRZECIW  FAŁSZYW YM  POGŁOSKOM .
L o n d y n ,  29 .1.  (PAT,-Havas). „Daily Teiegrapn" 

jest zdania, że pogłoski, dotyczące rzekomego zamiaru 
Francji utworzeira w krótkim czasie republik nadreń- 
skich, me mogą być brane poważn e gdyż projekt tego 
rodza'u byłby bardzo trudny do zrealizowania, i tak za« 
patrirą się na to równ.eż koła francuskie w  Londynie.
POPRAWNE STANOWISKO W ŁAD Z O K U PA C /J- 

NYCH ANGIELSKICH.
L o n d y n ,  29. 1. (PAT-Havas). „Times" donosi z 

Kolonii, że wysoki kom.&arz angielski zakomunikował 
władzom n.emieckim w Kolonji. iż w  żadnym razie nie 
będzie tolerował, aby strefa okupacji angielskiej m ała 
s;ę stać miejscem ‘chroniema dla Niemców, wydalonych 
przez władze L.mcuskie- Równocześnie wysoki komi­
sarz angielski zażądał od kolejarzy n em ieckch w  okrę­
gu ko1ońskim, aby Zapewnili normalne funkc:ono\vame 
transportów węgla z okręgu Ruhry, przeznaczonych dla 
Francji, a przechodzących przez strefę angielską, w resz- 
Je  wysoki komisarz angielski zw rócił uwagę niemieckiej 
prasie lokalnej, aby zaniechała kampanji anryfrancuskiej.

W YD4LLNIA.
K o b l e n c j a ,  29. 1. (PAT.) W ysok : komisarz nad- 

reński wydalił z terenu okupowanego szereg urzędni­
ków memieckich, od m aw ian ych  zastosowania się do 
rozporządzeń władz okupacyjnych. Instytucje użytecz­
ności publicznej w  Koblencji w eszły pod zarząd władz 
francuskich.

P a r y ż ,  29. 1. (Pat-Iiavas.) Dziś wieczorem mi­
nister Lejtroijuer i generał W eygand opuszczają Paryż ! 
udają się ponownie do okręgu Ruhry* W yjazd ich m i 
na celi* zapewn enie ściślejszego kontaktu pomiędzy 
władzami okupacyjnemi, a władzami ęentralnemi oraz 
szj'b!< :e przeprowadzenie uchwalorych ostatnio zarzą­
dzeń*

B e r l i n  29. 1. (Pat.) Biurc Wolffa donosi z  Akwi­
zgranu: Prezydeni tamtejszej policji otrzymał nakaz, 
wydalający go z terenu okupacji. O godz. 4 popm. przy­
było do prezyd'uin poiici 5 żołnierzy belgijskich, któ­
rzy też natychmiast zabrali ze sobą prezydenta. C* godz. 
5 popol. został on wyw ieziony automobilem w  niewia­
domym kierunku.

P a r y ż  29* 1. (Pat-P. R.) W obec rozlew anych  w  
Szwajcarii przez agencję Wolffa wiadomości, iakoby 
marszałek Foch odwiedz i K obiencę i odbył naradę z 
dowódcą wojsk angielskich, miaroda;ne koła noryskie 
oświadczają, że marszałek Foch od 6. tygodni nie w y­
jeżdża? z Pai yża.

*

Z KŁAJPEDY.
R y g a , .  29. I. (PAT.) Prasa m ejscowa donosi % 

Kła;pedy: Pertraktacje dowództwa pOAtśtaficów w  Kłaj­
pedzie z generałem angielskim nie dały w ynków . Po­
średnictwo przedstawiciela Litwy pomiędzy pełnomoc­
nikami Ententy a powstańcami w yw ołało kom plkade. 
Francuzi zaczęli budowę okopów i zwożą z okrętow 
francuskich materjał wojenny.

R y g a ,  29. 1. (PAT.) Donoszą z Kłajpedy: Nadzwy­
czajna komisją wydelegowana do Kłaipedy przez 
Radę Ambasadorów, ogłosiła odezwę, w  której oświad­
cza, że Konferencja Ambasadorów pragme jaknajszyb- 
ciej zadecydow ać o  losie Kła;pedy, majac na uwadze 
pomyślność wszystkich ugrupowań ludności. Decyzja 
ta nie może być jednaK powziętą pod presją zDrojnych 
wystąpień.

R y g a .  29* ! .  (PAT.) Donoszą z Kłajpedy: Rzad
powstańców zajęty jest organizowaniem swojej armjł. 
W  Heydekrug tw orzy s ę szwadron huzarów śmierci.

K o w n o ,  29* 1 (PAT.) Litewska agenda telegra­
ficzna donosi, że nadzwyczajna kómisia mieiWsouwz** 
nicza w  Kłajpedzie wystosowała do powstańców wez­
wanie do złożenia broni

*

WALKI W  IKLANDJI.
L o n d y n ,  29. I (Pat=Havas.) Według doniesień z Du» 

blina, powstańcy zaatakowali wczoraj wieczorem rezydencję 
gubernatora irlandzkiego, zostali iednai po półgodzinnej walce 
odparci.

O DŁUGI WOJENNE ANGLJ1,
L o n d y n ,  29* 1- (Pat. P. R.) Sekretarz stanu Bald* 

win odbyt dzisiaj dłuższą konferencję z Bonar Lawem. któ« 
remu złożył sprawozdanie z rezultatów swoich pedróży do 
Stanów Zjednoczonych* Na jutro jest przewidziane posiedze* 
nie całego gabinetu w sprawie długów w in n y c h  Anglik

Gdańsk. 30 . i .  (Teł. wt.i M arka polska  
i f O ~ t l 2 .  D ola ry St. Z  j. 4 t —4 3 0 0 0 .
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W obec planów niemieckich tern więcej naglącą staje 
Mę sprawa wydalenia, % granic polskich bezprawnie się- 
ozącycn tu żydów  rosyjslćieiipH

Czytam^- że ministerstwo spraw wewnętrznych 
wezwało •obecnię wszystkie władze administracyjne na 
kresach i na Litwie do „bezapelacyjnego wysiedleni^ 
wSB*s0dch uchodźców, przybyłych Jam-po dnhi 12 paij 
dzięrriika 1920' roku lub nowoprzybv \ra:B c y c h B r z m i  
to łacinie, zwlaszczo, że w razfę, irdjfhy rozporządzenie 
łłtdJejice nie oczyścmo terytorium % elementów napły­
wowych, to rząd zamierza rozcią^ą|Si)ełnomoadvSjya 
udzielone kresowym województwom na cale państwo, 
jueu. lak, jak widocznie rząd sam, nic mamy zaufania, do 
takkv wojewodów" jak pp.: Mickiewicz lub Downaro- 
tyiCw i do urzędników kresowych, pod okiem których 
Życtostwo rozpanoszone -przeprowadzało wyborżć' po 
swojemu, z wiadomym rezultatem. Kie oddajemy się 
studzeniu, by  tacj ludzie chcieli rzetelnie i potrafili za­
stosować się ,,be**apalecyjnie“  do tego rozporządzenia 
Należałoby rozpocząć od czyszczenia kresów z takiej 
zdyckrctowanej doszczętnie aAninjtettaęS*. Poine w aż 

Kaś tego nie ucSm ioaffiijod dzisiejszego rządu tego spo­
dziewać, się nie m&źnfR rozporządzenie to pozostanie 
martwą, filtra i poeichu pośmiewiskiem przekupnych 
żyw iciów  żydowskich.

Zresztą odskakuje ono dziwnie od .tła  politycznego 
bieżącej doby;; nie harmonizuje ani z całym postępowa­
niem, ąm z charakterem rządów p. generała -Sikorskie*- 
go. Zwraca, się ono bowiem ostrzem przeciwko żydom, 
a tymczasem wszystko co  dzieje się pod generalską bu­
ławą prezesa ministrów?' "w da je  się przez żydów  inspi- 
rowanem- Zachodzi tu rażąca sprzeczność. Tam, na 
kresach wschodnich —  przeciws© żydom, w  W arsza­
wie —  za żydam i \L tego już widać, iż generalski ten 
rząd niema swej wyraźnej linji politycznej, -że działa sza- 
'aputhie, kieruje się nastrojami, a więc.nie dorósł do za­

dania. kierowniczego. Rozporządzenie to wydano jakby 
przez pomyłkę, jakby dla skaptowan:a sobie, żyw iołów  
prawicowych, jakby dla zasnucia ludziom oczu bielmem, 
jakby dla efektu.

Podczas gay w  Niemczech rząd stale, systematycz­
nie dąży do w yzbycia się niepożądanych elementów 
żydowskich ze wschocru i nawet socjalistyczny n/nister 
mówi głośno o  niebezpieczeństwie żydowskiem nasz 
rząd postępujący całkiem w  myśl interesów i życzeń 
żydowskich, w  któiym  nikt nie potrafiłby wyksztusić 
słowa o  groźnym zalewie kraju przez bolszewickie ży - 
aoutwc. ni stąd ni zowąd wypuszcza faje werk gwoli 
zdumienia ogółu, który wszakże ani me. wierzy, b y  roz­
porządzenie to by ło  wykonanem należycie, aru wogóle 
nie bierze go na ser jo.

Nie! Rząd, który uwiecznk sSę w yamied naganką 
.na żywioły prawicowe i, mówiąc dehkatire, znanemi 
A/zporządzeniami przeciwko zińcna w idzo.iemu pi/ez 

Hydostwo J^ozwbjowf4, nic jest rządem, któryby rze­
telnie piagnał o c z y s z c z e n i a  k r a j u  ' 1 '-.od­
waży? >ię narazić „starozakoaaym ubywatełont86. Nie! 
Nie możiu „ozektwać tee© od „klywsstycznego rządu 
Słożydowskfego,

Oćzyśbfć w ojew ództw a wzchodnfe, prowadzić poli­
tykę py j'n|i hat ł̂a .Polska dla PóIaknwK pptrai* tylko 
n m  Wyraźnie narodowy, za jakim Polska tęskhi od  tak 
dawna.

O składki na restaurację 
Katedry Wawelskiej.

Ma Polska miedzy wieloma skarbami, jakiemf ją 
Bóg obdarzył, jeden, który szczególnej opiece Naszej 
jest poruczony: Katedrę na W awelu. Rozpoczętej przed 
laty jej restauracji nie ukończono, tak, że na Nas spada 
trudny: w  dzisiejszych czasach obowiązek dokończenia 
rozpoczętego dzieła.

(Zadanie to przechodzi nietylko nasze siły, ale 
też i Naszej djecezji; tylko caty naród może się 
go  podjąć. Doi całego też Narodu Polskiego postanowi­
liśmy skierować niniejszą odezw ę i w ezw ać Go do po­
m ocy w tera wielkTm dziele, ufając, że znaczenie, jakie 
ma ta świątynia W awelska dla całego Narodu.- uspra­
wiedliwia ,w zupełności Nasze wezwanie-

lak rzadko któlra świątynia na świeoie, stała się. Ka-
■llj _ll IIMMIIMI “ » » l 'MJ MMBMinSMMnftMEBafliMMWjtfaWIMMEMfiBKr1 «■

Z bliska i z daleka.
Skórzany kosiljum | srebrne włosy.

Charakterystycznem dla dzisiejśjzej m ody jest, ż e . . .  
chodzń na głowie zamiast na nogach. \

Sżyk S eleganęja męskiej mody nabiera coraz wię­
cej ffecłr kobiecymi —- panie-zaś z predylekcją stroją się 
w  męskie piórka. ,

I tak dziś jedwabna pończocha prawdziwą- elegan­
cją jest już tylko na męskiej nodze —  panie zaś idące 
za wymar™niand ostatniej m ody noszą jedynie cieniut­
kie V>ńczochy z ow czej wełny we wszystkich kolorach. 
Na krawatki męskie i cache-nez używa się dziś miękkich 
tkanin lub trykotów jedwabnych —r panie tymczasem o - 
tulają szyje w trykoty z grubej szorstkiej wełny skó­
rzane szaliki, o długich, w  skórze ^wcinanych f-en- 
dzlacn, które je czynią podobnemi do Sow iego Oka, Lam 
parciej Szczęki lub innego wodza czerwonobkóryeh In? 
dian, o którym nauczyliśmy się w, dzieciństwie.

Skóra, przedewszystkłera skóra, jest ostatnim krzy- 
JsSnm mody w  tualede damskiej!

Jak W epoce trzydziestoletniej wojny zastąniono, 
drogocenne wówczas nieznrerme. saiety i sukna skórą, 
co zresztą odt>owkdało , znakomicie temu okresowi 
szorstkośi i } zdziczenia obyczajów i życia, tak teraz 
Skórzana, świecąca kurtka .szofera automobilowa, do­
skonale przystosowana do jegc rzemiosłu j ,do sportu 
wogóle stała się luksusową częścią Składową garderoby 
zamiłowań,ej w  ruchu i sporcie kobiety jjąjśjeisęei. Na-

______________ o t o  f  p  o  m :o  X  8 K I .

tódra na W awelu symbolem tego wszystkiego, co  Naro­
dom jest drogje- Będąc domem Bożym  i przybytkiem 
modlitwy macierzą dyecezji św. Stanisława, Katedra na 
Zamku królewskim rozszerzyła to pierwotne zasadnicze 
znaczenie swoje na dziedzinę życia ' narodowego; staja 
sie kamiennym pomnikiem dziejów naszych, których Ka­
żda epoka sw oj®  wycisnęła, na, niej piętno.

W  śiViątyni t'eg|jkrysfa['zowaia się prawda słów  Pi 
sma, św.: Błogosławiony lud, którego Panem Bóg je- 
go.s“  ' Gdy* z* dawnych czasów tu odbyw ał się wzniosły 
akt państ^mwjw Koronacji króla, przez który tenżę nie* 
tylko był władcą, ale też pomazańcem B ożym ; w  cza­
sach niewoli, jak to żyw o sami pamiętamy, była ona 
palladium naszych nadzieji, tęsknoty, chwały i dumy na­
rodowej. Do niej z e  wszystkich ziem, gdzie tylko pol­
skie b iły ,serca, dzieci jednej Maila kierowały swe kroki, 
żeby pod jej sklepieniem nabrać otuchy, zaczerpnąć od­
wagi, zagrzać, się nadzieją, lepszej przyszłości, de niej 
prowadzono dziatwę,-,by mogła Wieje swojej8 ziemi na 
-grobowcach ezbtać, swych w odzów  znać i podziwiać i 
uczyć sie; Kochać Ojczyznę,choć cna jęczała W niewoli. 
Tu mtmzl i s tan ji wsłhćlrwaltysfę w glosy pomników, 
czy  nie czas, by  zbudzić limitowaną Matkę, 3którą w ro­
gow ie usiłowali z łożyć na zawsze w  grobie

Dz'ś, skoro ze zmiłowania Bożego owfe tęsknoty 
ziściły się I Polska nasza żyje wolna, dziś winniśmy 
przychodzić do królewsjdęj Katedry już nie po to, żeby 
się oddawać smętnym dumamóm, ale po to, by nabrać 
siły do czynu, bo czynu nam szczegóin‘e potrzeba i czy ­
nu imać się wolno, który też nie jest rozpaczliwym po­
rywem, jeno ścisłym obowiązkiem. W śród tych uko­
chanych grobów  ze szczątkami naszych największych 
winniśmy zrozumieć, jaki skarb Opatrzność najfc przy­
wróciła. byśm y ;g(| strzegli pilijiej, niż źrenicy oka, tu 
winniśrliy się przejąć do głębi poozuctom straszliwej od­
powiedzialności,. któraby-' na nas spadłaR gdybyśm y nie 
poszli w  ślady tych w odzów  przez tofiarną pracę i szero­
ką miłość. - ’ 1 ,

Słuszną iiapywl nas to, że njożemy pokazać
w  Katedrze,.ęzem byliśmy k:edyś i nk co  potrafiiiśmy się 
zaobyć; nieenże dzisiejsze pokolenia udowodnią, że nie 
tylko sławą O jców  poszczycić się możemy, ,aie nas sa- 
mycii. stąć na podobne czyny. Pięknym b y ł też ooruch 
całego społeczeństwa, które z tysiącznerai ofiarami Spie­
szyło, bV przyczynić sie dc>'.odbudowy Zamku królew­
skiego na Waweiu, Cżyź iedjiiak wolno nam zapomnieć, 
że sercem W awelu jest jksgo Katedra? C zy mogliby­
śmy dopuścić do tego, żeby ta świątynią podupadła, gdy 
równocześnie Zamek do dawnej dźwlgą się świetności? 
To też, jak nie szczędziliśmy ofiar nł odbudowę Zamku 
kfóll wskiego, tak winniśmy teraz spieszyć, aby królew­
ska Katedra mogła dostroić się do świetności swego o- 
loczenia

Naród ‘ca ły  musi nam przyjść z pom.-cą, by tal: da­
leko doprowadzoną restaurację tego świętego przybyt­
ku, Szczególnie przez poprs edtiiłfc Naszego ś- p. Ks, Kar­
dynała Puzynę, ukończyć i zabezpieczyć mit taką kon­
serwację, jakiej śię oonuga ,ionor i goaność Polski, Ho­
nor zai i godność Polski domaga się okazałei zew nętiz- 
nej szaty dia tej świątyni; domaga sie. by  jak za. daw ­
nych czasów 'ozb^zmiewała z niei dnfem i nOpą chwata

W  roczrticę.
..Powitały mury miasta polskie hufce zbrojne.
Powitały sw ych rycerzy radosne i strojne,

B o pow ia ły :— zaszumiały.
Białe Orły nasze.
Zatętniły —  zadzwoniły:

. Ostrogi, .pałasze.
W zniósł się Orzeł Srebrnopióry nad Grudziądza niury, 
W  blaskach światła, zorzy rannej i krwawej purpury 

iJlędały, lotem strzały 
Hep za góry, lasy 
Nasze męki i udręki, /
I niemieckie czasy! '

„W  proch i pył sie już rozpada Niemców, zawierucha*5, 
B o dziś możam w  wolnej Poisce kształcić serce, ducha!

Dziś niech sława nowej Polski tien pod chmury leci 
I do zgooy, pracy, czynu, zapal, w  seicach nieci!

Sta.  n i s { a w  ■ J a n. u s-z e w  s k l|v&

biaw szy zaś zamiłowania, do tego niespożytego i prak­
tycznego materiału kobieta poczęła nosać także kapelu­
sze ze skóry i ‘szaliki —  i zdobić nią suknie, kostiumy i 
płaszcze. Wresaaie parysęy krawłjr ;idąc zatem uuodb- 
daniem poczęli, lansować całe kostjiuny z nriękn 
wyprąwiorej irchy —  pimpary skórzane i kamizel­
ki. Ostatnio, skóra rozwielmóżniła się tak bardzo w  tu- 
alecie kobiecej, , że w ieczorowa suknia ? inięicej crepe 
'd.e chirby o  skórzanej ka.ni;'zęlce lub szerokim'-pasie ż bo­
gato haftowanej skóry —  rzecz, która w yw raca wszel­
kie dotąd ustaioue pojęcktćw teł dziedzinie. — jest szczy­
tem elegancji!

Ponieważ moda jest niezaprzeczenie wyrazem prą­
dów  i dążności i upodobań danej enóki, to „maskutary- 
zowanie“  mody kobiecej, jednym % objaw ów .której jest 
ta „skóroiftania“ , iaiwetn jesv do wytłumaczenia cha­
rakterem epoki dzisiejszej w której kobieta współza­
wodniczy z mężczyzną, starając się mu dorównać we 
wszystkich dziedzinach życia. (Zrozumiałem jest też oo- 
niekad, że mężczyźni zmęczeni przez szereg lat, w  
których cała prawie brzydsza połowa rodu ludzkiego .-w 
Europie stała pod bronią, monotonją munduru i nie- 
wdzięcznością wszystkich; kolorów Khaki, irełd- i hećht- 
grau, maią skłonność dzisiaj do miękkich tkanin, sutych 
ładżistych okryć, żyw szych  kolorów, ą nawet fanta­
zyjnych w kwiatowe -w w ny kamizelek.

Trudniej jednak jest odgadhpć przyczynę, dla której- 
koioi ow i peruki cieszą się dzisiaj łaskami mody.

Włosy, okalając twarz ludżką, stanowią niejako tlo, 
na którem karnacją tej występuje Majki natura, która 
— . Jak wiemy —  nie naigorsze porfcda zdolności koto-
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Boża w  jak. najgodniejszy sposób, donuga się też by 
groby naszych królów i bohaterów w  jej podziemiacn 
godnie b y ły  utrzymant. Odczuwamy to wszyscy,,! jak 
wielu potrzeba łasfc B ożych dla Państwa naszego, ile 
światła i mocy dla nas samych, byśm y zdołali ochronie 
Ojczyznę od niebezpieczeństw z zewnątiz i wewnątrz, 
A  czy  iest nrejsce bardziej wybrane, skądir-' modlitwa 
i prośba nasza w  tych potrzebach miała płynąć ku nie­
bu, jak Katedra Wawelska, gdzie duszą wznosząc się 
ponad siebie i swoje małostki nie może ogarnąć całej 
Rzeczypospolitej?

Nie tajno nam, że w  odbuduwuiącej sie Poltye jest 
bardzo wiele potrzeb wołających o  pom oc do w szyst­
kich; mimo to jednak ufamy, że zasoby nasze wystarczą 
i dla tego królewskiego klejnotu, a nawet przedewszyst- 
kiem jemu służyć będą. Dlatego też odzyw am y się do 
wszystkich, którym droga jest przeszłość nasid, by 
spieszyli z hojnymi aatkann u? dokończenie restauracji 
r należnego utrzymania wawelskiej Katedry* Bóg, dla 
którego chwały grosz teń też złożym y, pomogosławi 
nam za to. t pozwoli ujrzeć Polskę nasza nietylko wolną, 
ale i zagospodarowaną, szczęśliwą i potężną

W  Krakowie, dnia 23 stycznia 1923 r.
t  AB AM STE F iN . Książe Pfekup.

Uftakliza teiszewkltł srzgwiiywaisy 
nrzeii dzles ąlkanti lat.

Nasi rewolucjoniści, którzy od czasu .wypadków? 
grudniowych poczęli coraz wyraźniej przemawiać ..ję­
zykiem tłumów", grożąc latarniami i browningami, nie. 
wysnuli dla siebie i dla narodu żadnej nautó z odstrasza­
jącego przykładu Rosji.

Jeżeli powiewanie czerwonej płachty z napisem 
„Niech’ żyje socjalna rewolucja", zatkniętej na olbrzy- 
miem cmentarzysku? Rosji, nie przejmuje - już nas zgro­
zą i grozą; jeżeli opowieści tysięcy naszych męczenni­
ków przyjmowane są z pewną rezerw * i sceptycyzmem, 
to posłuchajmy, co przepowiadał sto ;lat temu wielki 
duch ■ Franćji, którego proroctwa sprawdziły się s ł # o  
w  słow o w  Rosji.

Na pa-ę dziesiątków lat1 przed wydąnietn ,.KapitałuG 
Marksa, żył i pracował Józef Proudhon. t^iieca brań­
skiego socjalizmu. Pom iędzy obu tw órcam inow ożj^ t-' 
nego socjalizmu są wielkie różnicę, które w •'•nikły nie­
tylko z tego, iż jeden był Francuzem, a. drugi żydem, 
lecz i % tegt) że Marks pochodził z rodziny zamożnej i 
mając adwokackie wykształcenie nył teoretykiem, 
Proudhon zas wtyszedI z życia praktycznego, robotni­
czego, by* zecerem, korektorem, a potem żostal UCzo- 
nim i parlamentarny!* politykiem. Nic tedy dztwrego 
xi r-r poglądach na rew*oIucję sOwłalną pomiędzy obu 
twórcami socjalizmu za fnodzi ogromna różnica, Proud­
hon taka rewolucje widział w straszn rch barwach. Oto 
prorocze jego myśd i słowa, które przytacza „Rzec'- 
pospolita"* u artykule p, Szumanowiezj s

„Rewolucja socjalna nie mogłaby się skończyć ttb 
czem innem jak olbrzymim kataklizmem, irtórćSłu. bez- 
tKiSrednini skutkiem byłoby w'ytalcw!utilc> ziemi, sfc kno­
wanie społeczeństwa katanem £}& obłąkanych, ą gdyby 
było  nrozl we, aby taki stan potrwał choćby Hlka mie­
sięcy spow odow ałby niespodziewaną, śmierć z  głodu 
wielu miljonów ludzi. Kied^ rząd bedzie bez pieniędzy, 
kiedy stolica wygłodniała- blokowaną przez prowincję, 
niepłacąca nic, nie wysyłająca nic pozostanie bez do­
pływu, kiedy robotnicy zdemoralizowani przez politykę^ 
klubów i bezrobocie V  pracown ach szukać będą sE p 
sodu, byle przeżyć, kiedy rekwizycje domowe będą,je­
dynym sposobem dochodu, kjedy krew pdpłyn c ,1 ;“edy 
ohyda rozkładu zapanuje w  całym kraju, —  w tedy d-o- 
wieicie się. co to jest rewolucja socjalna. Tłum rozszala­
ły, anma pijana gniewem i zemstą, lance, strzelby, sza­
ble, aobyte, młoty . . . Miasto ponure i milczące, poli­
cją u ognisk domowych, przekonania podglądane, słowa 
podsłuchiwane, łzy wypatrywane,, westennienia, liczone, 

.milczepie szpiegowane, wszędzie szpegostw o i denun­
cjacje, reKWizycje nie do zniesienia, pożyczki przymuso­
w e . i wzrastaiące, pieińądz papierowy j zdeprecjonowa­
ny, wojna zewnętrzna u granic, bezlitosne prokcnsulaty 
pod nazwą komitetów ocalenia, publicznego, komitet na­
czelny o  sercu r żelaza - oto ow oce rewolucji, nazwa-

rystycjsnc, już tarć t$> mądrze zLwząaziła, że przepisała ńn 
najróżnorodniejsze odcienie d»;śkretne w  skali od c^ar- 
no-orouzo\vych do jasno-popielatych, potrącając w  tej 
drodzć o głębokie refleksy mahoniu tycjanowską miedź 
i szlachetne. Kiedy »ą atrybutami pierwsze* młodości —  
i szlachetne błyski starego ziota.

Matowe, b e z  ż a d n e j  d o m i e s z k i  brunat­
nej ktuezo czarne, tąk jak i jaskrawo rude. w  czerwone 
wpadające w łosy są ostatęc/.ńośoiami, które spotyka się 
niezmiernie rzadko.-N a  ogół, odcienie iudzldch w łosów  
mają tę w łaściw ość że stanowią tło, w ydobyw ające i 
podnoszące kążoą odrobinę kolorytu w  karnacf twa­
rzy i w  oczach. .

Kiedy jednak, zamiast dyskretnych matowych barw 
naturalnych w łosów , okolą twarz w łosy  peruk zjadd- 
wo-zieionej, mocno różowej łub fioletowej barwy, nie 
ma dość świeżej i różanej twarzyczki, aby na takim tle 
nie wyglądała trupio sina. ani tak promiennych oczu, aby 
nie zmatowiały kompletnie.

Toteż, ow e neraki w e wszystkich odcieniach tęczy, 
wymagają koniecznie podkreślenia kolorytu twarzy? 
szminką I mimo wszystko, lałeżŁ do extr?wagancji wry  
dy której nie wszystkie kobiety chce, się poddać.

Natomiayi coraz bardziej wchodzi v  życie p ocy  
l-i-wanie w ojSów 'srebrnym  pudrem. Sekret ten. nada- 
jacy ' specjalny urok irłodej tw arzyczce znał już wiek 
uśmp? sty. Trudne przy nim wprawdzie odcyf-ow ać 
ndek kobiety i rdawatoby się, że k o l 'eta d o p r a w d y  mło­
da, niechętnie godzićby sie powinna na, siwe włosy- 80
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u6| demokratyczną i socjalna* Ze wszystkich mych sil 
odtrącani od Si ebie taki socjalizm, który może tylko żyć 
Omamieniem ciemnych tłumów . . .

Zjaztr fabrykantów Z a c M i e j  Polski.
P o z n a ń ,  2F stycznia 1923 r.

Obraduje obecnie w  Poznanu Zjaza FabryKantów 
■ Zachodniej Polski, celem , ustalenia wspólnych w ytycz­

nych dla przemystu zachodn. Polski, omówienia ogól­
nych warunków życia ekonomicznego i wzmocnienia or­
ganizacji przem ysłowców, flonorowym  marszałkiem 
Zjazdu obrane posła A. Wierzbickiego, faktycznym 
marszałkiem dyr. 3. Samulskięgo, wicemarszałkami np.: 
J. Cżarlińskiego i Kołiidzkiegó z Gruoziądza, Fitę z 
B ydgoszczy i prof. uniw. Taylora z Poznania.

W  dniu pierwszym zjazdu wygłosił referat p* t. ,P o ­
stulaty gospodarcze Zachodn. Polski" p. inz. H. Sucho- 
wink, który reasumując swe w yw ody zebrał je w  nastę­
pujących  rezolucjach: ='’ ; '.&?•$§*'

1) Opłaty do kas chorych urzędujących na podsta­
wie ust. sejm. są w yższe a obsługa chorych nie lepsza, 
przyczem  kasy te cierpią na niedomagania finansowe a 
ich funkcjonowanie budzi niezadowolenie w śród ubez­
pieczonych Zjazd żąda dopuszczeń a na nowo kas cho­
rych fabrycznych i zaw odow ych drogą noweli do wspo­
mnianej ustawy;

2) Na m ocy smutnych doświadczeń z kasami cho­
rych, Zjazd obawia sic podobnych złych rezultatów przy 
wprowadzeni* ubezpieczenia od inwalidztwa i starości 
dla całej Polski. Zjazd w zyw a więc władze państwo­
w e, aby projekt wspomnianej ustawy przedłożyły do 
publicznej w iad om ości'*1 dały koI®ir, przemysłowym 
możność oświadczenia się; •

3) D!a zaopatrzeni, przemysłu zachodniej Polski w 
surowce jest nieodzowną litra kolejowa łącząca Górny 
Śląsk z Wielkopolską z onrn eciem terytorium niemiec­
kiego. Zjazd uprasza władze o jak naispiesznieisze 
przystąpienie do budowy tej w  zasadzie już postanowio­
nej linii kolejowej;

4) Zjazd prosi władze państwowe, aby w obec ka­
tastrofalnego a nieusprawiedliwonego podwyższenia się 
cen za drzewo, grożącego zupełnym zastojem przemy­
słu i budownictwa, w  Zachodniej Polsce, w ydały zakaz 
•wy wozu drzewa lub w yw óz ten ograniczyły do mini­
mum drogą wysokich opłat w yw ozow ych.

Nad referatem tym wywiązała się dyskusja wśród 
której zabrał głos poseł A. Wierzbicki, który wykazał- 
4e wszystkie bolączki, na które skarżą się yrzemysłow- 
cy wielkopolscy, sa również bolączkami przemysłu in­
nych dzielnic Polski. Ref, p* Suchowiak, reasumując wy­
niki dyskusji, zaproponował uzupełnienie swych rezo­
lucji dodatkowym wnioskem  w sprawie wolnego tran­
sy ta w odnego i używalności portn w Szczecinie, oraz w 
sprawie kanału W ąrtn-W M a. W szystkie rezolucje re 
ferenta odesłano do komisji redUKcyjnej.

Po wspólnym ©biedzie na obradach popofudntowyęh 
•wygłosili referaty pp.: prof. Taylcr n. t  „Sprawa walu­
towa w stosunku do pr; emyriu } handlu" orai dyr* Sa- 
mulski p. t .postulat Związkn Fabrykantów 1 lego 
cele". - ■ ■'

M  (Sprawozdanie z drugiego dnia zjazdu zamieścimy 
w t najbliższym numerze „Głosu").

Z Rady miejskiej.
Wczorajsze posiedzenie Rady miejskiej było prawie 

że specjamie poświecone sprawom finansowym.
Po zalatwienir. donieś eh przystąpiono do wybom 

przewodniczącego Rady miejskiej, zastępcy itd. Jakty naj­
starszy z członków objął przewodnictwo radny Gótze, 
poczem przystąpiono do wyboru. Na przewodniczącego 
iryłrano ponownie p. mec. Szychowskiego, zastępcą p. 
Jakubowskiego, sekretarzem A. Wałęsę, zast. jeg o  p, 
Bedorskiego. Do komisji rozbadnwy miasto w myśl re ­
feratu p. dyr. Poszwi as kiego weszli pp.: prez. Włodek, 
dzyehowsbi, Samoliński, PosŁwiński, Śtuhldreer, Jaku­
bowski Wahl i Suchożebrski. Do komisji dl« elektrowni 
wybrano pp. Poszwińskiego, Sikorskiego i Złotnickiego. 
Wniosek w sprawie nsypania ni. Staszjca na wzór szo­
sy i dotyczący brukowania ulicy, łąbzącej ul. Dworcową 
z ul, Staszyca przyjęto jednogłośnie. ę /

choć najczęśćiejł bardzo są twarzowe, postarzają jeonak- 
źe jej wygląd.

Tymczasem właśnie młode kobiety są najgorętsze- 
mi zwolenniczkami tej mody.

Przyczyną tego jest fakt, żę jak w epoce pudrowa­
nych białych peruczek rokokko. łak 1 dziś młodość nie 
jest największym atutem w  ręku kobiety — ani konie­
cznym warunkiem podobania się j powodzenia w  świę­
cie. Inte^gencja, wyrobienie duchowe i towarzyskie, 
dojrzałość sąau i -maku, wszystko to są rzeczy, które 
rzadka kiedy są ar ty butami pierwszej , młodości —  
dziś zaś cenione są bardziej niż świeżutki buziak i naiw­
ny .urok podlotka*. Dlatego też sityy włos nie odstrasza 
dźiś jak dawniej, ,a nawet stanowi pewien wdźięk.

T o  też cieszcie się p.ękne panie między trzydziestką 
a czterdziestką (a naw et i wyżej, tylko o tern sza . . .!) 
i wdzięczne bądźcie dzisiejszej modzie f epoce- W asz to 
kurs teraz i panowanie. Bo może maluczko, maluczko 
a kanrysisa moda wywinie k ozo jk a  i młodość żywa, 
świeża i ..aiwn?, - ■ egzo.styczna przytem i bezwzględ­
na 3o swoich odwiecznych praw-wróci. Dziś wam w ol­
no rńeć srebrne włosy i do w ielu  się waszego mniej-, 
więcej przyznawać . . .  Lecz czy  długo tego będzie? 
Walka zaś o sztuczne zachowanie pozdrów młodości i 
rozpaczna obrona przeciw starzeniu się sa najtragicz­
niejszymi momentami w  życiu kobiety światowej.

T Q  U  ~

O t  Ó §  P O M O R S K I

W sprawie „grodzenia boiska sportowego referuje 
r. S a m o l i ń s k i .  Plac ten przy ul, Raczyńskiej jest 
prawie na skończeniu, należą go tylko ogrodzić. Drzewa 
dostarcza las miejski, a przytem znajdzie się praca dla 
.bezrobotnych.. Kosztorys wynosi 6 i pół miljona mbp. 
Nad wnioskiem tym rozwija się obszerna dyskusja. Radny 
Wnwrzynkewslsi obawia się,' że wpracach tvch Magistrat 
mógłby ponieść wielkie straty przes kradzież drzewa i 
stara się wywody osłabić. , R. R e  d e r  sprzeciwia się 
temu- wnioskowi (widocznie me lubi sportu —  wycno- 
wania fizycznego!) i radził, aby Sokói i inne _ związki 
sportowe same się zwróciły do rządu po fundusze. W od­
powiedzi na to p. S a m o 1 i ń s k i stwierdza, że w po­
równaniu do innych m ast, jak Nowe, Bydgoszcz i t. d. 
grudziądzkie boisko jest najtańszeni kosztem wybudowane 
Bydgoszcz ma boisko wybudowane za 115 miijowów mk. 
'Mimo daiszegp sprzeciwu ze strony p. Itedora wniosek 
jednomyślnie przyjęto.

Dla budowy lin.ji Kolejowej od dworca towarowego 
do elektrowni i gazowni wyasygnowano z funduszu po­
życzek 808 miljonów 300 tysięcy mk. Dyskusja trwała 
w przeciwstawianiu do innej minimalny wydatek stano­
wiącej sprawy (skasowanie biletów tramwajowych) tylko 
8 minuty.

.Następnie uchwalono ,z dnia' 15 b. m. następujące 
opłaty w rzeźni miejskiej:

Z a  u b ó j :  1 szfc. bydła rogatego 12000 marek,
i  konia 12000 marek, 1 cielę, owcę, kozę 3000 marek,
1 świni 600C marek.

Z a  b a d a n i e :  1 szt. bydła rogatego 500 mk.,
1 koma 500 marek, 1 cielę, owcę, kozę 500 m L, 1 świni 
250 marek,.trychynoskopja; 250 marek.

W p r o w »  d z o u e m i ę s o. Z a  ub ó j :  1 sztuka 
bydła rogatego 11500 mk., .1 konia 11500 mk., 1 cielę, 
owcę, kozę 2500 mk., 1 świni 5500 mk. —  Z a  b a d a n i e  
J szt. bydła rogatego 500 mk., 1 konia 500 mk., 1 cielę, 
owcę, kozę 500 mk., .1 świni 250 mk., tryehynoskopja- 
250 marek,.- . '  • ■ ■

, Z a w  a g ę 1 u b s t a j  n i  e:
za zwieizęta wielkie . . . . . . .  100 mk
za świnie 50 .
z| cielę, ow cę, kosę . . . . . . .  20 „

Sprawę ?miany strtutu o poborze hpecjjupej opłaty
na, zasilenie iunduszu Teatru Miejskiego referuje r. mec.
Wysocki wniosek 'Magistratu kłóty przyjęto, brzmi: 

g  2. Opłata wynosi 60 mk. od osobjf nabywająca]
opodatkowane la rzecz miasta bilety wejścia do te itrowy
kinouiatografów, cyrków, na koncerty, zabawy, wyścigi 
konne itp. i pob orana jest od nabywających te bilety 
przez doliczenie do ceny biletów, Wyjątek czyni się dla 
biletów wejścia do Teatru Miejskiego aż do ceny 800 mk. 

Oplata ód podatku ryczałtowego wynosi:
a) 10 %  od właścicieli lokali kabaretów, '• Yariete,
b) 20 %  od wszjlKtch innych przedstawień teatralnych,, 

zabaw tanecznych, koncertów, kinematografów, cyr­
ków Pp.. podlegających podatkowi ryczałtowani.

Jedynym zdaje się człowiekijm, który nie umie roz­
różnić, do to budżet, ą co bilans, jest p. radny i poseł 
R e-d e r ,  stór; uparcie k west jonując przedstawione 
przez rei Saraolinskiego cyfry, tyczące się, gospodarki 
Kuntersztynu na rok 1023, żąda! wyjaśnienia, na co ty­
le sum wyr ano.

Wreszcie jednak wniosek Magistratu przyjęto z za­
znaczeniem, że Rada Miejska sebia życzy, aby na na- 
stęfuem zebraniu przedłożono jej sprawozdanie z gospo­
darki na Kantersztynie,

0  niekoniecznie przyjemne' sprawie referował moc. 
Wysecki. W m\śi wniosku mianowicie Magistratu uchwa­
lono pobierać p o d a t e k  mi e s z k a n i o wy  w wysokości 
800 °/0 od czynszu z roku 1914 iStawki będą następn- 
laćfe: przy czynszu 480— 750 mk. 8 0 0 0, 750— 12000 
1000 % , 1 3 -iooO O  1400 '/«, I ó - l o 0 u 0  1300 % . 
f 8— 20000 1800 °/0, 20000 i wyższy czynsz., 2000 % .)  
Przeciw orzeczeniu Komisji-przysluguie płatnikom prawo 
apelacji do Magistratu i wyższych władz. Wniosek Ma- 
g stralu upadł większością^. Pó załatwienia s 'rawy wielu 
winny ładnym otworzyły się oczy, że. źle glosowali. Nie bez- 
jest i p. prez. Włodek, który swe wyjaśnienie dotyczące 
miejskich źródeł dochodowych dal dopiero po głosowania, 
zamiast podczas dyskusji.

Sprawa udzielenia gratyfikacji dla ^praębwników 
miejskich uchwalano omówić poufnie.

Nowo ustanowione ceny za orąd elestryczny, gaz i 
wodą przyjęto do wiadomości z t ą  z m i a n ą ,  ż e  
s k r e ś l o n o  punkt b) ogłoszenia Dyrekcji elektrowni, 
zawiadamiający że, kinoteatry, kabaroty, restauracje, ka 
wiamid, hotele i instytucje naukowe .placąs.za. 1 kwgodz. 
prądu 30 proc. więcej od normalne: ceny,

Z wniosków nagłych zasługuje na wymienienie ?rnic ■ 
sek w sp-awie zamieszkiwania podoiicerów zawodowych 
^V. P. i oficerowie w mieszkaniach prywatnych, a tym­
czasem stosunki orieazkaniowe dla ludności cywłinei są 
wprost niemo/liwe,, * w  koszarach są pustki. Dlatego 
powinno sio dążyć do tego, aoy ulokować podoficeców 
zawodowych oraz część oficerów w koszarach, w  któ-ych 
jest jak już zaznaczono dużo wolnych ubikacji. Zważać i lale- ’ 
ży równie?* że poważna liczka reemigrantów polskich 
z Niemiec wraca obecnie do Polski i1 leży trobec hra^a 
mieszkań poprostu na ulicy. Magistrat sprawą tą już 
się zajął, /nie znajdując niestety u władz wojskowych 
dostatecznego zrozumienia. Apel wczorajszy, miejmy na­
dzieję spełni może. *woie władze wojskowe energicznie i 
śzy-bko załatwią sprawę w myśl życeń miasta.

Następnie odbyło się poufne zebranie, ma fi torem 
załatwiono sprawę odroczoną z jawnego posiedzenia.

-  ..
1 . ' ■'r " i' " • ' ■ ' ■
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Wiadomości bieżące.
K a le n d a r z :  Środa: Piotra N. Wschód słońca 7.47,

zachód 4.40. W*cuód księżyca 8,45 zachód 6.28

ISBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. otwarta w do!
’ powszednie od *odz. 5— 7, d!a dzieci w środy i w *

Sofy od  s o m . 4—Ł
&

MUZEUM otwarte w  środy i soboty od 12— 2, w  nie*
dziele i święta od 11- -2 godz.

db -
—'** MILJONÓWKA* W  »&otę, dńta 27 bin, w y lW ? W 

no numer 2  4 1 6 0 8 7 .

— ’** REPERTUAR TEATRU MlfJSKIEGO. . W  e w to* 
r e k ,  anta 30 stycznia „ K r ó l w w a  P r z e d m i e ś c i a ' ' ,  
zaiżki ważne.

W ś r o d ę ,  dnia 31 stycznia „W  m a ł y m  d o m k v“ , 
przedstawienie popularne.

W c z w a r t e k ,  dnia 1 lutego „ P a n  J o w i ą l s k i " ,
znizki ważne.

’** 2  TEATRU MIEJSKIEGO- W tym tygodniu daje 
Teatr Miejski repertuar nadzwyczaj urozmaicony. Artyści z 
dnia na dzień przerzucają się w inną mask-:, dzis grają błahą 
rzecz jak „Spirytyśc. jutro komCaję, zakraszoną staropoi= 
skint h.imorem Fredry „Pan Jowialski" i znowuż niny banai= 
ną a jednak pefną senritnentu „Królowa Przedmieścia1*. Pia^ 
ca to ogromna, publiczność jednak rozumiejąc to, „agradza 
ich hucznenit oklaskami oraz popiera tę placówkę iu na Kre» 
sach }Zachodnich, czego dowodem frekwencja liczna. A ileż 
to zaparcia siebie potrzeba, ażeoy z „Przedmieścia * przez 
„Mały 'domek * wejść w salony gościnne „Papa Jowialsktego**,

—•* BAL ARTYSTÓW zapowiada się świeinie. Napły­
wają liczne zamówienia na miejsca rezerwowane, które przyj= 
muje kolega Asidrzejewski v Teatrze Miejskim, tamże rów» 
nież do nabycia bilety wejściowe

Bal Artystów będzte karna walu tegorocznego „c!ou“ ,
Któż nie pospieszy na grudziądzkiego „high=lim“

[i eiidez=vous?
POXNUK«KRESZ*DLCHERT. Jak już donosiliśmy 

światowej sławy Trio wystąpi w tiaszem m.eście w pter\v= 
szei nolowie 'utego* Program wieczoi u niezwykle «ntere= 
sąjący. Poźniak-Kresz=Deche,'t rozpoczną tournee ariystycz» 
ne w Polsce P go Jntego. Konoertować będą w Krakowi;, 
Łodzi, Warszawie, Poznaniu (12 lutego), wreszcie w aas.,eiu 
.mieścL.1 Sprzedaż biletów rozpocznie się niebawem.

™ ** WYNIK L BIEGU OKRĘŻNEGO MIASTA GRU* 
PZIADZA. Kierownik Wydziału Wychowania Fizycznego pi* 
°ze nam: Dnia z3 stycznia bt. odbył się bieg okrężny miast* 
Grudziądza, długości 5,250 km. Dziemi sportowcy Grudziądz; 
stawili się w oznaczonym terminie na czas Kierownik btew , 
porucznik Krywko zajął się zawodnikami i wykonał wszyst 
kie zapotrzebowania przygotowawcze dg piegu O godzinie 
19 minut 45 stanęło 13 zawodników do startu reprezentująr 
każdy swój klub (Oddział wojskowy, Tow- Pow „tańców i  W o 
jaków, Klub Steda" w  Gnieźnie) na których skierowana zo> 
stały tysiące ócz miłośników sportu. Nastąpiła capowieaż ł  
wypuszczeni startujących- Zaciekaw.en{e długo n*€ trwało, 
po 17 minutach ukazał się prowadzący bieg p. por. Dąbro ursict 
Z 16 p. a- p. a. za nim w odległości kilku metrów ukazał sh* 
biegacz p. Dondelewski Bernard (który biegł poza konkur6 
sem). Wyżej wspomniny pierwszy przerwał taśmę w 18 mi 
nutach 4 sek- Za nim przybyły p. Dajewski Tadeusz (Klub 
Sport. „Stella *), potem p. Maliow Bogdan (Klub Sport. ,,Stel= 
la’*) i plut. Rzepka z C- S. P. P. nr. 2- Następnie dobiegal. 
mni z małem opóźnieniem. Po ubraniu się zawodników i zba 
daniu wyniku przez Komisję, w skład której wchodzili; Prze* 
wodntczący p. pułk- Koreywo, p dyr. Samoliński, por. Krywko 
i por- Laurentowski, p. generał Ładoś dokonał rozdania na* 
gród sprtowconj pó krótkiem t szczerem przemówieniu. Mcp 
żna przypuszczać, że Grudziądz jest centrum sportu na Pomo­
rzu, bo wychuwanie itzyczne zostało ze zrozumieniem ujęte 
w właściwe ramy- Młodzież nasza pracuje z zamiłowaniem, 
bo jednocześnie otrzymuje bardzo chętne poparcie ze strony 
swych władz- Można było skonstatować w dniu biegu, za= 
wdzięczając p prezydentowi miasta p. Włodkowi i p. korni 
sarzowi policji p- Haarow’., wydatiie bardzo przychylnych 
zarżądzeń ulicznych, za ćc im serućcznie dziękujemy spodzie 
wając się, że i nadal otrzymamy tak łaskawe wsparcie. MJi 
mo złej pogody i . nieodpowiedniego toru do biegu, wyniki są 
bardzo dobre. Spodziewać się należy, z? w następnych zą= 
wodach otrzymamy jeszcze lepsze rezultaty, bo ptaca kiubu 
jest bardzo skuteczna a zawodnicy mają cnęć i zamiłowanie.

--*■  MASKARADA STRAŻY OGNIOWEJ odbędzie się w 
czwartek, 1 lutego o godzinie i>mej wieczorem w Hoteln ccd  
Złotym Lwem- W szyscy zwolennicy straży ogniowej, 
którzy dotychczas nie odebrali zaproszeń ra mas-kgraaę, ra­
czą się zgłosić u kierownika straży ogniowej.

-  ■** ŚLEPY ALARM- W  ubiegłą sobotę o godz nte 9 I 
pęt wieczorem alarmowano straż pożarną na ui. Sienkiewicza 
25- Ogień powstał w mieszkaniu pułkownika, przez zapale* 
nie się okowity w maszynce i został momentamic ugaszoqy.

—1i :' Ż.JA7D NAUCZ.Cl.iL.. Jeszcze raz przypominamy 
Kolon. Oddz. Pom. St. Chre- N. N- Szkol Powszech*,. w Polsa 
że Zjazd Oudz Pom* odbędzie się w niedzielę, dni# 4 lutego 
w hotelu p. Migodztńskiego w Grudziąazw, ul. Radzyńska nr. 
3. Prosimy- o jaknajliczntejszą reprezentację poszczególnych 
Koł. goścTc są .miłe widziani. Zwracamy uwagę, te przybę* 
dą na ów Zjazd posłowiemauczycteie z referatami i rtprezen* 
tanci władzy. Zdaje się, że nikł nie pożałuje. Początek o* 
brad o godzinie lCHej D r z e d  oołudriem, noorzednio nabożeń* 
stw^ w kościele św. Ducha, Klasztorna.

Za DyrCkcię B.ura,
F r i t z ,  prezes w zast- Ś p i c a ,  dvrek*or-

■—** Z RUCHU KOLEJOWEGO. Jak nas z urzęau rucnw 
informują, od l*go lutego br. począwszy pociągi nu i orze Bro= 
dnica— Iława będą kursowały tylko do granicznej stacji Ra= 
domną, a na i;łrz«' JaUonowpr-Kigielice (M’. M.' udansk) aż do 
granicznej stacji Zawdyr
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—** ILE KOSZTUJE PODRÓŻ BEZ BILETU? Sąd po* 
koJu w Poznaniu skazał pewnego podróżnego za przejazd na 
„gapę" i  Warszawy do Poznania na 100 000 marek kary i po 
niesienie kosztów postępowania-

—** HUFCE SZKOLNE- Na mocy rozporządzenia mini* 
sterjum oświaty 1 spraw wojskowi; organizowanie są w szko 
Jach średnich t- zw. hutce szkolne, mające na celu rozwinięcie 
fizyczne młodzieży, oraz danie jej pewnej sprawności, woj* 
skowej. Hufce te organizowane śą w najściśieszem porożu* 
mieniu z władzami szkolnemi, a kierownicy hufców muszą u* 
gyskać aprobatę Dyrektora szkoły-

Na mocy porozumienia z naczelntkienj Związku Harcer* 
siwfl polskiego, udział w tych hufcach biorą również szkolne 
drużyny harcerskie- j

—** |MIGRACJA DO AMERYKI- Ostatnio pojawiły się 
w niektórych dziennikach wznrankl, iż odesłani w liczbie 
około 2 000 do Stanów Zjednoczonych ' byli żołnierze armii 
gen. Hallera, wyłączeni zostali z kwoty, wyznaczonej przez 
tząd Stanów Zjednoczonych dla obywateli polskich

W związku z tern, rzekomo wobec zwolnienia się 2 000 
miejsc w kwocie polskiej, rozsiewane są pogłoski, iż kon* 
sulat Stanów Zjednoczonych rozpoczął ponownie wizowanie 
paszportów, ą urząd emigracyjny wydawanie zaświadczeń na 
otrzymywanie paszportów zagranicznych.

Urzęd emigracyjny podaje ntniejszem do wiadomości, iż 
pogłoski powyższe są mylne i niczem nieuzasadnione. Kwo* 
tą polska jest wyczerpana, wydawanie paszportów zagranicz* 
pych w dalszym ciągu zawieszone*

Jednocześnie urząd enrgracyjny zaznacza, iż wszelka 
Interwencja w urzędzie, mająca na celu'upoważnienie do o* 
trzymania paszportu zagranicznego, jest zupełnie bezsku* 
feczna.

niesefr to s a s s y z y s tw .
— (rt) TOW* CZYTELNI DLA KOBIET* Członkinie To*

warzystwa, które wypożyczonych książek z biblioteki Czy* 
tclnt dla Kob'et jeszcze nie oddały, upraszam uprzejmie, aże* 
by je w tym tygodniu oddały na ręce ntżcj podpisanej, gdyż 
chodzi nam koniecznie o uporządkowanie biblioteki do wał* 
nego zebrania.

H- K r u s z o n  o w a ,  przewodnicząca, Toruńska 22.
— (rt) TOW- C iióRU  KOŚCIELNEGO W GRUDZIĄDZU, 

urządza w sobotę, dnia 3 bm. o godzinie 8=mej wieczorem na 
salach Hotelu Warszawskiego w i e c z o r e k  k a r n a w a,ł o* 
w y* Wstęp tylko za okazaniem zaproszeń, W programie ta* 
necznym niema żadnych tańców z a k a z a n y c h ,  tak, iż przy na* 
szych polskich oberkach mazurkach itp. zabawią się goście 
lepiej, niż przy foxach lub trollach- Na zakończenie polonez. 
O liczny udział prosi Zarząd.

—(rt) BACZNOŚĆ HALLERCZYCY! W sobotę, dnia 3 
lutego o godzinie 7=mej wieczorem odbędzie się zebranie pia* 
cówki Związku Hallerczyków na sali p. Czaplickiego przy 
ul- Chełmińskiej nr. 26.

Z powodu ważnych spraw obecność wszystkich człon* 
ków jest konieczna. Równocześnie prosimy wszystkich, któ* 
rzy służyli w armji gen. Hallera, jakoież wszystkich obywa* 
teli miasta Grudziądza i okolicy, interesujących się Zwiąż* 
kifim Hallerczyków o przybycie na powyższe zebranie i wstą 
pienie jako członkowie wspierający. Zarząd*

Rozmaitości.

c a ł e j  P o l s k i .

Podziękowania.
—-** PODZIĘKOWANIE- -Przez zapomnienie, nie ogło* 

gzono dotąd gwiazdkowych ofiar dla b'ednych Tow. św- Win* 
cenlcgo a Paulo z listy nr- 5, co się niniejszem czyni. Mta* 
powicie zebrano w koszarach 65 pułku piechoty przy ul. Li* 
powej 8 818 marek, Krause 1 000 marek, Graczyńska 500 ma* 
rek, Poniecka 1 U00 marek Ciszewska 500 marek, Reszka 500 
marek, Nowttćka 1000 marek, Paul 100 marek, Gawurzycki 
100 marek, Antkowlakowa 1000 marek, Maria W. 200 marek, 
Gadomska 100 marek, Wysocka 300 marek, Jeske 500 marek, 
Przybyszewski 200 marek, Rutkowska 1000 marek, Kilano* 
wska 100 marek, Pastwikowski 1 000 marek, Fornela 100 ma* 
rek. Kilawski 1 000 marek, Dloff 200 marek, Bahr 500 marek, 
Korzep loO marek, Stebart 500 marek, Deffke 200 marek. Gro* 
chawska 5 000 marek, Szarmach 1 000 marek, Komarowa 500 
marek, Nieczytelny 500 marek, Małkowska 500 marek Strzał* 
kowski 200 marek, Rejewskl 500 marek, Cherek 1 000 marek, 
Komszewskt 100 marek, Wawrowski 100 marek, Potopowicz 
100 marek. Bruski 200 marek, Bucholz 500 marek, Oleś 1 000 
marek, Gyźewskl 1 OoO marek, Korzeniewska 400 marek, Kuż* 
jna 1000 marek, Duday 5 000 marek, Krzyżanowska 10 marek, 
Siuchnlńska 100 marek, Filipowska 1 000 marek, Feid 500 ma* 
rek, Kolleng 300 marek. Karska 300 marek, Madełowtt 200 
marek, Bożejewicz 20o marek, Malinowski 100 marek, Szym? 
czak 100 marek, Floryński 1 000 marek, Kikulska 200 marek, 
Laskowski 300 marek. Pierogowa 500 marek, Laskowski 1500 
marek; Disarz 400 marek, Krause 200 marek, Braun 100 ma* 
rek, N< N. 300 marek, Meler 100 marek, Elżbieta Dumin 1000 
marek, R. R- 30 marek, N- N. 300 marek, Schulz 300 marek, 
W eis 300 marek Spychalski 500 marek, Krajewski 1 000 ma* 
rej Mrozik 1 000 marek, Nieczytelny 350 marek, Miszliński, 
200 marek, Deulz 1 000 marek, Jarćmbowskf 500 marek, Bart* 
mik 200 marek, Wołowska 100 marek, Wahl 5 000 marek. Cal* 
beekl 200 marek, Wojciechowski 2 000 marek, Kołownta 500 
marek, Pankowiak 5 000 marek,'pułk. Pułkowski 2 000 marek, 
Ptlarzowa 1000 marek, KrisEnus 1000 marek, Niedzielska 
1 000 marek, Piotrowska 500 marek, Peplowska 200 mapek, 
H- H. 300 marek, N- N. 200 marek, Wolska l 000 marek, Stubl* 
dreer 1 000 marek, Szczygielska 1 000 marek, N- N- 400 ma* 
rek, Pogarda 500 marek, Staśkiewicz 1 000 marek, Schmei* 
chel 200 marek, Rachuszewska 1 000 marek, Sobczyńska 1 000 
marek, Ładyga 500 marek, Miiller 1 000 niarek, Klaus 300 ma* 
rek, Szarostecką 2 000 marek, Majewska 500 marek, Pionik 
l 000 marek, Wollert 1 000 marek, Maks Krause 1 000 marek, 
red. Rakowski 2 000 marek, Grobelna 5 000 niarek, ądw. Szy* 
ćhowski 20 000 marek, p- wiceprezydent z mag:stratu 3 kamt* 
zelki i 7 p. skarnet, Schaerschneider 3 funty jabłek, p pułk. 
Mtączyńska i p. Polleyowa ozdoby na choinkę.

Na tem się kończy kwitowanie kwesty gwiazdkowej. 
Dziękując jeszcze raz za wszystkie dary i of:ary, proszę nie 
zapominać, że biednych coraz więcej, a przez cały rok po* 
trzeba nam na odzież, żywność, opał i rozmatte doraźne 
wjparcia- Niech więc szlachetne serca t ofiarne ręce nie za* 
mykają się i poza gwiazdką, tylko co kto może. niech skła* 
da dla biednych Tow. św. Wincentego a Paulo. Ofiary przyj 
muje M- R u c h n i e w i c z o w a ,  przewodnicząca, H. Z a m* 
b r z y c k a ,  skarbniczka i Kancelaria Parafialna.

—** KOMITET „RATUJCIE DZIECI" składa serdeczne 
podziękowanie dr. Chełmickiemu za hóiny dar ku polepszeniu 
doli maluczkich.

i .

POZNa N* (Świętokradca pod kluczem.) Ujęto 21*
letniego Stanisława Lalę, robotnka w Drawsku, który przed 
kilku dniami okradł kościół w Drawsku. Świętokradca chciał 
z łupem uciec do Niemiec, został jednak ną granicy przytrzy* 
many. Skradzione 2 kielichy, 2 pateny i 2 naczyn a do ołe* 
iów , które świętokradca miał przy sobie, zwrócono probosz* 
czowi, a złodzieja umieszczono pod kluczem.

—** KRAKÓW. (Epidemja śpiączki). W  ostatnich 
dniach pojawiła się w Krakowie nowa choroba, której sym* 
ptomaty nie są dostatecznie przez lekarz# wyświetlone- Cho* 
roba szerzy się szczególniej wśród starszych osób, zaczyna* 
jąc się od silnej (śpiączki- W dalszym przebiegu występuje 
zapalenie mózgu, powodując u większej części chorych śimerć 
w przeciągu tygodnia;

W szpitalu św. 'Łazarza znajduje się pod ścisłą obser* 
wacją lekarską kilkunastu chorych z objawami tej niebez* 
pieczne.i epidcmji-

X ARMATA OLBRZYM* Jak donoszą z Paryża, odlew* 
nia dział w Ruelle (departament Charentej skończyła odlew 
działa, którego same rura waży 90-000 kilogramów i mierzy 
21 metrów długości. Razem zaś z lawetą i  wózkiem, na któ* 
rym jest um.eszczona, olbrzymia armata ważyć będzie 230 
ton.

Pocisk nowego potwora wojennego waży 420 kilogramów 
i może być wyrzucany na odległość 90 kim-

Wkrótce już działo to opuści warsztaty w Ruelle t prze* 
wiezione będzie do jednego z portów francuskich, gdzie ma 
służyć do obrony wybrzeży.

X MILJONOWE ZAROBKI SIEDMIOLETNIEGO ARTY» 
STY- Oć dwu lat wciąż siedmioletni, bo tak chce reklama, 
w każdym jednak razie l ezący nte ponad dziesięć lat lackie 
Googan, artysta kinematograficzny, grywający zwykle z« 
słynnym komikiem angielskim, Chaplinem, a prztz to znany 
już bywalcom kinematografów we wszystkich krajach ziemi 
otrzymał obecnie propozycję nielada. 

f Oto amerykański Zw ązćk towarzystw kinematograficł’
| nych, do którego należą najwybitniejsi artyści iilmowi, jak 
i Douglas Fairbanks, Chaplin, Marie Ptckfort i inni, zOproponw 
I wał chłopcu za współudział w czterech dramatach klnemato*
; graiicznych, nad kfóremi praca zajmie mu rok niespełna, ho* 
; norarjum w sumie pół miljona dolarów, a oprócz tej olbrzy* 
i miej sumy, jeszcze udział w zyskach-
j Majątkiem tym nieletniego artysty ma zarządzać rade
| opiekuńcza, mianowana przez sądy, n« żądanie jego matki* 
| Niema to, jak być dzisiaj cudownem dzieckiem 'fiimoweml

X SZCZEGÓLNY ZBIEG OKOLICZNOŚCI. W pewnym 
| hotelu wiedeńsk ni, jak wykazują rejestry poi cyjne, przyjęto 
i do służby w etągn ostatntch lat siedmiu następujęce osoby;

Alfrea Vogler (Ptasznik), portjer; Alfred Spięlvogel (Ptak 
j grający), służący; Artur Sjrauss (Struś), siużący; Wilhelm 
' Lerche (Skowronek), portjer; Adolf Taubc (Gołąb), służący; 

Jadwiga H«hn (Kogut), służąca; Paweł Sperling (Wróbel), 
służący; Artur Raabe (Kruk), służący; Emma Meise (Sikora), 
służąca-

Podając powyższe zestawienie, , Zentraiblatt fur Okkul* 
tismus1' uważa je za zjawisko tajemnicze, prędzej jest to tyL 
ko zabawny zbieg okoliczności.

K O M U N 5 .C  J  A.
— Dlaczego taryfa kolejowa będzie podniesiona? 

,Express Poranny11 podaje rozm owę t  wiceministrem 
kolej) Eberhardcm, który między innymi oświadczył, że 
z dniem 1 lutego taryfa kolejowa podniesiona zostanie
0 50 proc., przyczem zaznaczył, że taryfa obecna w  sto­
sunku do przedwojennej jest bardzo niska- Przed w oj-' 
ną bowiem przejazd 1 kim. trzecia klasą kosztował 
kopiejki, w Niemczech 2Vz feniga. Po przel eżeniu tej 
kw oty na wartośą rubla złotego wypada 225 marek za
1 kim. Tymczasem kolej pobiera 30 mk, za 1 kim. jazdy 
trzecią klasa, .

H A N O E L .

■ —  Sąsiedzka wymiana usług ukrafńskłcth i polskich 
Targów. Na zaproszenie specjalnego delegata sów ec- 
kiej handlowej misji ukraińskiej w  Warszawie imieniem 
Komitetu jarmarku kontraktów kijowskich Targi W scho- 
dn e wezmą czynny i reprezentatywni- udział w  jar­
marku. kijowskim. Interesantom reflektidącym na po­
moc w  tym kierunku Zarząd Targóv,- Wschodnich go ­
tów  jest udzielić wsze!k;ch potrzebnych w tymi celu w y ­
jaśnień i informacji przed otwarciem Jarmarku , kijow­
skiego. wyznaczonym  na dz'eń 15 lutego br-

Adres: Zarząd Targów Wschodnich, Lw ów , ul. Ja­
giellońska 1, gmach Kasy Oszczędności.

Ilustracji Polskiej -nr. 4  (27 stycznia) 
zawiera. .♦ zdjęcie morza Atlantyckiego 
w czasie burzy, z okupowanego Zagłębia 
'■Rithry, portret kr. Umińskiego tćojewody 
poznańskiego,.zdjęcia z występu gościnnego 
Jadwigi Dębickiej w Operze Poznańskiej.

'Numer ten ogra mnie ciekawy i bogaty 
wzbudzi wielkie zainieres o W anię wśród 
tf .*i la  li warstw ludności. Do nabycia, 

w mmzej ekspedycji po cenie 709 marek, 
w abonamencie' przy wysyłce pod opaską 
oblicza M ę tygodniowo 720 marek.

N o t a t k i  l i t e r a c k i e .  ■ -
Ameryka północna, tak blisko związana i z nasz-em w y . . 

chodźctwem posiada odmienny od europejskiego charakter o- 
byczaiów- Ma dużo dolarów, zato mniej kultury obyczajowej 
stąd płynie pewna brutalność stosunków. Dzięki tłumaczce 
p. Reymontowej czytelnicy polscy w powieści „C o ludzie po* 
w iedzą ?" (nakład księgarni Perzyński, Niklewicz i  S*ka w 
Warszawie) mają sposobność przyjrzenia się życtu plutokra* 
cji amerykańskej z jej dobrymi j żlemi stronami- Jest to ro* 
mOns, miejscami nawet jaskrawy, ale utrzymany w granicach 
smaku- Życie w końcu tragiczne, pięknej jak Wenus miss *» 
merykańskiej, w której namiętności walczą z chęcią’ usilną, 
zachowania pozorów przyzwoitości towarzyskiej.

Treść romansu jest b. interesująca tembąrdztej, że Autor, 
Rupert Hughes, posiada duży talent beletrystyczny. Jest e* 
nergicziiy, nie rozwlekły i streszcza się w niesłabnące! akcji 
Ma przytern zdecydowane poczucie moralne i subtelnie cbłots 
cze obłudę amerykańską tam, gdzie maskuje się ona wznioaf®* 
mi zasadami — ku czci dolara i egoistycznego utycia 1 nadu* 
życia-

Cóż czytelnik polski powie w tej książce, która nosi ty* 
tifł „Co ludzie powiedzą?"

Powie, że jest zajmująca,' pięknie napisana i przeczyta 
szybko wielki tom z wizerunkiem amerykańskiego . dandysa 
na okładce.

KSIĄŻKA O PROCESIE E- NIEWIADOMSKIEGO Pod
tytułem „Proces Eltgjuśza Niewiadomskiego1’ ukazała się na 
pólkach księgarskich broszura zawierająca 96 stron druku w 
8*ee. opracowana i wydana przez obrońcę, E. Niewiadomskie* 
go, mec. Sł- Kheóskiego. Opierając się-na specjalnych sprawa* 
zdaniach stenograitcznych, broszura podaje dosłowne sprawo* 
zdanie z całego przewodu sądowego, z podaniem' dnkumen* 
iów śledztwa wstępnego, przemówień stron, oraz krótkiego 
życiorysu i podobizny oskarżonego-

W pracy swej autor ograniczył s?ę do ściśle rzeczowego 
podania faktów i dokumentów, nadając jej charakter mater* 
jałów o znaczeniu historyczńem- ^

Czytelnik znajduje mnóstwo szczegółów procesu, do* 
tychczas nieznanych, pomintętych ze wzglęaów technicznych 
w sprawozdaniach dziennikarskich, a bardzo interesujących 
i cennych dla każdego, kto pragnie odtworzyć sobie cało* 
kształt sprawy.

Szczególniej wartościowe są liteogłoszone dotychczas 
nigdzte dokumenty, jak „voium separatum" jednego z sędziów 
trybunału sądzącego dokumenty śledztwa itp.

Cena pojedyńczego egzemplarza ks!ążki wynosi 4200 mk- 
wraz z dodatkiem drożyzniar.ym- Skład gł.ówny w księgarni 
„Perzyński, Nikłew.tcz i S*ka" w Warszawie.

Drukamłń Pomorska Tow. Ake. Grudziądz.
Redaktor odpowiedzialny Bolesław Palędzkt.

Książkiwa -  Mansislka
z praktyką podwójnej książkomośc? 

UW potrzeforca o d  zaraz 4189

Zgłoszenia z podaniem kopji świadectw, referencji 
1 warunków uprasza

»flliine[starja« T. z  o. p. Grudziądz.

Poszukujemy od zaraz S p r s e ć a ś e

k a s j e r a  ( l e i )  f  1 Z Y P S
x zuajomęśeią kslążkoweści am crykąńjkiej

oraz
na sprzedaż. 
Rzezaluiaua 
19, w podw.

E
s t e n o t y p l i s t k i  IjOHazynasprzeUaa

piszące; b eg;le na maszynie po polsku i niemiecku 
ob>*Enane| a prowadzeniem registratuiy.

Zgłoszenia piSrienne s Odpisem śeiadocfcw i podaniem 
referencji do Grudziądza, Skrzynka pocztom a 3. 4191

2 zegarki damskie
s z c z e r e  z ł o t o

artystyczne wykonane 
Korzystnie na sprzedaż 

Adres wskaże 
Glos Pomorski nr, 5114

kleń obuwh
z Ci-łem ur/ądzeo em 
pokoje, kuchnio i prą 
cownia jest na sprzeda 
Wiadomość udzieli Glo 
Pomorski nr 5106

Kołnierz damski 
i mufka opusson
uatychm na sprzedaż. 
3 Maja 83, w stladz e



Brctfnre a&w!;szczeiiia
-u >adz muc- sit -h ,

Z a  ni"te »*y dsiaI u>dpovńda 
” anhig i rawa prasow. 

lu d s e ‘ ’k-o.ar'K m iejsk i
Uman RasikowsLi w Gtadziąiłzu.

Rozprzedrws lady MiaisWw
z diuJa i '  stycznia 1“ 48*. 

i MP lenko uaanźyć handlu poi edniczącego 
przedmiotami po wszedntego użytku.

Na nasadzi* arf. 2 ustawy z dnia 2 lipca 
l\/20 r, o zwalczam i lichwy wojennej (Dz. TJ 
B. P. Nr. 67 poz. 449) w brzmieniu ustawy z 
dnia' 6 jiamuia 1922 r w pr*e> miocie zmisfń- w 
ustwwie z izm 2 lip ca 1920 r. o r"Va!ezan>u 
lichwy wojennej (Ltt. U, B  P. Nr 69 poz. 6: 3) 
zarzwiza się, co następ ije : ,4193

§ X
Zskazuje sie *-y kupy wania tełetn dalrioj 

ędsprzedaźy przedmiotów powszechuiet-o użytku
a) na, ulicach miasta, o ile nie stu»uje się 

art. 18, ustawy o zwalczaniu lichwy w j- 
jeonei, .

■b) no targach, w godzinach, p.zaznaczonych 
zarządzę o i era władz, uprawnionych do 
w y da w nis takich zarządo-sń, dia bez 
roeieaniejro zaopatrywania iię spożywców 

, § 2 -
Zakazuje się ssupcw&nia na wsi od produ­

centów rolnych przedmiotów npwszedjiego użyt­
ku ce eoa dalszei jdsprzeiaży, przez osoby co  
bandiu na podstawie świadectw przemyślewyeh 
nieuprawn one i me posiadające własnych mte'j<*. 
sprzedaży w miastach lub uprawnień do handlu 
domokTąźotgo.

| 3.
Niezastosowania się do postanowień mniej- 

sr-egt rozporządzenia lub zar. ądzeń wyuanych 
na i ego podstaw e karane będzie w drodze ad­
ministracji ne| w myśl ait. 4 ustawy z doia 2 
lipca 1920 r. o zwalczaniu lichwy wojennej (Dz. 
TJ. B. P. Nr J7, 449) w brzmieniu ustawy z 
dnia 6 sierpnia 1922 r. w p-z^dmiocie zmian w 
ustawie z dnu 2 lipca 1920 r. o 1 zwalczaniu 
lichwy wojennej (Dz, TJ R. P. Nr. 69 po". 318) 
aresztem do trzech miesięcy j grzywną do mil- 
onr marek łącznic lub iedna z tych Kar.

. ¥ 4 . ,
'Wykonanie niniejszego rozporządzeń'j. po­

rusza, s ę Ministron . Spraw Wewnętrznych. 
Sprawiedliwości, Skarbu, oraz p>-zemysin i 
dpndlu.

§ 5. '
Eozponsąa zenie niniejsze wchodzi w życic 

1 dniem cgłoszema.

Powyższe rcspoiządzeuie pod
ii

3)0 _ Się do
p<> rszei hu«j wiadomości i ścisłego przestrze­
gania.

/óaiup celem dalszej odsprzedaży przed­
miotów należący ch Jo Ourotu rynkowego w imię 
targowe na targowiskach ies* do 12 godz. w 
pułudiiie zakasany.

Grudziądz, d"ia 29 stycznia lfeS r. 
P r e z y d e n t  m in u ta  

(—) Włodek-

t lb t ;  i e s i  u * e n te .
W obec dala ego 'V%rnt *ii kosztów utrzyma 

ma ' .racy, ałużoy i t  d. m ieśm y umu, -ui. 
podwyższyć taryię opłat oprfez opatrunków, 
hoódnirjum l«k*iskiego i medycyny,

T ©rośli.
Klasa piei wszą.

Miejscowi dziennie. . . .  . . . .  '000 mk.
Zamiejscowi *    IjOOO mk.

Klasa druga.
Miejscowi dziennie. . . . ,  . . .13000 mk.
ZamiejBcowi „ 14oOó mk.

• Klasa 4i>,eei&.
Miejscowi dziennie . . . . . . . . .  10000 mk.
Żanriajscowi „   11000 mk.

Ik z ie c I  o d  55—tO  g o  r o h u  i y e i r .
Kit „ i  plerw"za.

Miejscowi dziennie lOUOó mk.
Zamielscowi „ . . . . . . . .  11000 mk.

Klasa druga.
Miejscowi dziennie . . . . . . . . .  8000 mk.
Zamiejscowi „   , v 3000 mk.

Klasa trzecia.
Miej scowi dzusnr.e . . . . . .  . . .  6000 mk
Z&miejscfwi „ . . . . . . . . .  7000 ?nk.

D^.eci do jt-gc roku życia połowę; dzieci 
przy piersi matek ‘k część tej taryiy.

Tar/ta niniejsza ważna z dniem "fi stycznia 
1923 reku.

M a g i s t r a l  S z p i t a l  m i e j s k i ,
(—) Sikorski, 4198

Ocynkowane i nieocynkowane

beczki
Żelazn?

k a ż d e j  p o je m n o ś c i  k u p u je
- , P O S i O N A * '  G r u d z im f z ,
Te 1,16. ?l. 23 Stycznia li . Tel. 16.

Aukcja!
D o m  3VE j x i. ta.asłh

s p r z e d a j e
w ponedriałek, dnia 5 - g o  lutego od godziny 
9-ei rj.no w biurz.t majątKOwym |4199

80 l i r .  szczapow : wałków:
Drzewo złozono w podwórza

Wieim. p. doktorowi S J cjru k sk iem a  
z Grudziądza, B'.au 2S goi Styczwa 11 — 
skladąm serdeczne pudźiękowanfe »a >ego 
truskfiwą i skuteczną porno: w ciężkiej 
oho. obie zanalenia ptuc i nerek

Równ ź serdeczne „B og za1 i?&ć“ czcic. 
siostrze Kalogsrze ze sierocińca aw. Jó- 
zeta aa trosk1?' % opiekę, [4195

Bzowe rMMfStie, p. Swieoie, w styczniu 23r.

X. Gracjan Chyliński,
p rob oszcz .

W  naszyo- rojestrze h a u liow y m  oddział B 
zapisano dziś pod nr. 72 tow araystw o z ogra ­
niczoną poręks| pod firm ą: „S iim s" P om oiśk ie  
T O w aizystw o E lektrotechniczne, tow arzystw o 
z ogran iczoną poręką. Siedzibą tow arzystw o 
jest Grudziąds.

j^K eim iotem  przedsię&iorstws :eśt fabry­
k a cja  i instslacia oraż? aattip i .aprzeiaż przy 
Sądów elektrycznych  i  maszyn

Kapitał: zakładowy wynosi 50000000 mk. 
piędziesiąt milioisów mł.rek. Kierownikami to 
warzystwa są: 1. Łucjan Stetkiewicz, kupiec w 
Grudziądzu ul. Murowa o t  31, 2. Jan Kozati 
kiewicz, aptekarz w Kłobucku, pow. Częstocho- 
w i. 3, OtiiO Kuliinger, eiekiroiechnik w Gru 
duiądzu ul Długa nr. 24. Do zobowiązań to- 
>£:arzystwa potrzeba, pvdp>su. dwóch kierOw.niKÓw 
"T  stampiem fitiny. Na poczet 'kapitału za­
kładowego wnoszą: L Otw Koilingoi, eiektio- 
Lechnik w Grudziądza wszystkie przyrząiy, ma- 
terjały i maszyny znajdu ące się dotychczas 
w posiadaniu i własności firmy <,Sinuda w 
Grudziądzu wraz z firmą tą wkładkę jego zali­
cza mu się na 20 miljouów marek. 2. Łucjan 
Stetkiewicz, kupiec z Grudziądza i Jan Koza .- 
kiewicz, aptekarz w KJoeucku, realność swoią 
zep saną do księgi gruntowej Grudziądz karta 
198.; wkładkę ich zalicza się krtdemi'. po 10 
miljouów mar°k. Kontrakt spólk? zawarto dnia 
24 Msfpnia 1922 r.

Grudziądz, dnia 16 styeznii. 1923 r.
Sa<d P o w i a t o w y .

(4197

Kino Apollo
'9j<t d i i ś  ś r o d y

wyświetlamy p ie rw szorzęd n y  obraz 
1 pod tytułem:

„ P T O « t n t  N rf»i!a“
iiiiiiHNiuuiiiuiiiiiiiiiiiiiimiuiiiiiiiiiiiiimHiiuiiiirw
sen-acyjnc -wabturnicz-’ obr«z ame­

rykański w 6 aktach.

W f l  w t o r e l c  d n * a  6  l u t e g o  r fe . 
o  y o i  fl* te j odbędzie ji^. na, pod­
wórzu Pomorskiej Izby Rolniezej w  
Toruniu ul. Sienkiewicza t0 ,

2  t a m o c l i o d ó i r  o s o b c u y c h
marki „Opel“ 45 HP 6 osobowy i „Adler1* 60 MP
ó ońobowy,

Samochody aą używane, ^Gpel*1 w bardzo 
dobrym stanie, po goneralaym remoncie, „Adler* 
ootriwbuje ńiałegn remontu. Bogary zapas na- 
rzęuzi, gumy rtierwowe. [4183

P o m o r s k a  I r w s i t o l r a l c a a .

y M w c :  
S H?‘ ■ ■

V* środę, 31 stycżulr rb. 
otwieram jako t.^póluik 
hasze nowo odrestauro­

waną wesołe ubikacje

m n A  k o M j  
■ k i s z e k  ■

z wyszynkiem piwa „BOCK." 
przy koncercie ar tyscy c-snyn*
Pożatwtn wydajemy eodzieó. smaczne 
i obfite JHF" obiady i kolacje 

po cenach umiarkowaiyr-.h, 
o skorej i rzetelnej obsłudze.

W  few żdą środ-h  J a z  z  b a n d .  
O łiczay u 132  -uprasza : 5102

SchreiboŁ i Żłobin 
Te!, 95. 3 Maja 30,

O t w a r t a  d o  3 - c i e j  w  n o c y -

Korzystaj i mm resztek
w razie gdyby ceny naszych towarów nie oka­
zały się ó połowę tańsze od Cen rynkowych, 
pizy niujemy z powrotem. Towary wysyłamy 
bez zadatku po otrzymaniu adresu. Dzies ąiki 
tysięcy osób przekonało się, że uajtańszym źró- 

dłer. zakupu towarów jest
t¥sCirs*.a4W 8łK**, M o n k f i i r e n n i j H
dowodem czego św iaocą tysiące listów hawy- 
wająee z gorącemi podziękowaniami za solid.iość 

i tan.ość naszych towarów.

r e s z t k i  n a  m* “ a .  ‘ ia  1 ł r e s t j u m ^
Resztki nas x  nadają jię ha śliczne męskie 

ubrania, kostiumy damskie lub pokrycia bekiesz 
i futer. Resztki te są z materjałów ubraniowych 

p i e r w s z o  r z ę d n y c h fabryk, pełne: szerokości we wszyslkich 
kolorach, czysto wełniane. Że sztuki było u nas sprzedawane: 
Dawniej za 3 metry gat I-~ 35.006 obecnie za 3 metry 39.00U.-- 

L I— 82.C0U, ' 50,009.—
„  III-—112 000, 90.0 0 . -

_  I  IV—12800C', 110.006 —
B  150.000, 130.000 -  -

Na żądane ki'jenta dodajemy pełen komplet podszewki pod ma­
rynarkę, kamizelkę, spodnie, kieszenie I do rękawów po marek p. 
24.000.—, wyższy gatunek mk. 30.000, i. najwyższy gat. 40.000 mk.

B e s łc t k i  m a ^  >?$•■» j e s i e n n e  i  .
Gatunek l-3itooo za metr (Jatnnek 2-43.000 marek za metr 

„  3-58.000 za metr „  4-6t. iOO marek za metr
Resztki n!i ralfca są  feo mator ja iy  tl- palta raęsk 0 jub dauaskie, jesiPnn© lub 
zirnow^. Ulste*’ i  V elour w© w szysikioh kolorach, po lewej stroni© k ata za-
rt«mi«oa poduewkę. n &  k a p o t t y  spM M lkąiow e
ogysto wełniane, czarne tio w. bialt yaseeuki do nbran w ic y tc ./y c h  po 3 0 '0 ,  
caysto iiamśraruowe pń 30,000 i 42.ooi podszew kę do snodni po hwo ; 7<0 J 

Polecam y ' n- cza-ne lab granatow e ubrani- bostona po ots-ych cenach: 
Boston 3, 33.500 marę™ za m etr B oston 2 - .,3 400 marek za m e,r

3—64 500 marek za  m etr „ 4— ,'5.000 m ajek _ i  m etr
JUaterjat pluszowy w prążki i »  spodnie, kurtki w rożne .;..lo r j po 12.000 r> k , 

14 1 0 3 .- m arek i 16,COC,—  m arek ,za  metr.

M a fs ^ ja S j f  r ta ^ K sk ie s
Materiał „Y0RK“ czysto rełniany na sukni© we wszystkich 
kolorach nadające się na eleganckie szykowne sr.Ki.ie po 15.000 
mk. za metr. Szewioty damskie na lepszego wyrobu pod­
wójnej szerokości we wszystkich kolorach ],o 11.500 mk. za 
metr., wyższy gatunei' 14.000 mK. za mat. Materjał , TRY- 
KOj "Na “  jedwabny 180 cm szerokości we wszystkich nej 
modniejszych kolorach: odcinek na całą bluzkę 27.000 mk. 
odcinek na całą eaknię 60.000 mk. Materjał „GGBA RDINA“ 
we w izystkich kolorach specjalnie na kostjuny 48.000 mk. 
za metr. Szłuczki la, ckłe spódniczki gładkie i w krateczkr 
albo paski po 10U00 mk. Sztuczki na bluzki po 8.000 i" 
10 000 mk. MSterjał plusz angielski gładki bardzo efektowny 
i trwały na dzieciątk* -lst po 70.000 mk. za metr. (ne ptabzez 
potrzeba 3 metry).

C W A G A :  Przv 'samótyieniach na resztki prosimy za':aczyć 
w liście następujący wycinek:

r.................. ....................v..............................................................— .......—.................
i Knpon na kupno resztek w Warszawskim składzie labrycznym i 
; ..KrszaMitiKonkurenci", Warszawa, Zielna51. (rógKrólewskiej), i 

Czytelnik Głosu Pomorskiego.
! Imię i nazwisko —  — Poczta - ____  Wieś__________i
; M domu- —̂— .Powiat—    —Ziemia   i

Zamówienia w yayłam j pocztą sa potranlęzn (icftliosonie), płaci się przy 
rze Opakowani© na rachtinełc sam awiającego ‘25^0 m k. 
w !enia prosimy adres, hezpo^rertnio do W arszaw skiego składu fabrycznego

W A B S 2 f A .W » K A  K O X K  U K E Y C .*A * ‘  S p . a o ę r .
W arszaw a. Zielna. 61. róg K rólew skiej *. Telefon nr. 175—9i.

Poifizukutę f4185

odbiorzeZamów

y  I H  0% HrT ■Bznk Powiatowy
T « t. w ,  G r u d z i ą d z  t Ą

'.i:.!.,1!! mara $d. SUfpssita 81  (S ta rostw .w ) eg g = g = §

przyjmuje ae pozy ta pod korzy­
stnymi warunkami i załatwia 
wsieikie *ran$akeje tankówe

Z a  xoho'jr ą sa tiia  Ftanku od p ow ia d a  g  
ę p f / . 'o t e i ł d «  p ow im  Gruux.iąd*< w ieś .

1 U .

« j * S * ^ 5 S ^ S C >

3i£la ilerłi Micl*a;e
(zareż przy mażcie)

W trw a rte k , dn ia  ł - ę c  lu tego

Wid’:? zabawą ntsima
Początek o godzinie 6 wieczorem— kon iec??? 

O liczny udział upraaza [4192
P io t r  S a lc z y n c k i.

i5^afea^aS5ćfea^5^Sc«goa=j> <s=g <-s=b<ś~5<!?§di

I  K $ - ';le n **a »*2ie
(I « lokoTt (kartkowe) do odazieranij,
' po i5Uu mk. ma ias icze na składzie gjj

[(j)' D r u k a r n i a  P w i r s k a  T «.% «
S  Grndz ądz. Groblo wa 27ja9.

B|las;lcic r „fejie Pusorsłim̂  j

n itlo m  elektrycznych 
dynamami szyn

94 a] y teon u ją

K. Gaertią i Sa. 1.1 a. p. Paznaf
Oddział Praeowni Elektror© hanl cni, b 
uL Pótu ieiska Je. Teieton 3584

£ I  • B c - J y

Hâ iROść BisJochowo
pow iat G r u d s ia i iz  

posiusuie 
od 1-go kwiotnia rb.

k o w a la
z czeladnikiem i ucz­
niem, [4157

orar

2 fornali
i  7,ac ężnikism.

ZD O LN A
k i a v /c o « v a
przyjezdna pi"S®IŁkn- 
,je p r a c y  w domach 
prywatnych. 15117 
ulica Toruńska ar. 22, 

P io t r o w s k a ,

I N . i s n k m i a I
P O K Ó J  u m e b l>

do wynajęcia. 
Klasztorni. 7/8, (5112

U h lL 'M 9iOW3p

ihieszlania
z kuchnią, umeblo ,t?aua 
lub i ti  meoii. Zgjosc 
pod „Mi t  szkunie 619“ 
do „ REKLAMY ^Ofi- 
SKIEJ“ -Puzuań, Alejo 
Marc mkowsk. 6.

?m naebL
do wynajęcia. 

Groblo^a 31 l i  p. |o!13

Kupię
w a r s z t a t

iitonarski
nowy lub używany. 
Łaskaw© zgłoszenia do
Gfcsu Pomorsk, z poda* 
?i em ceny pod ju 5107

Lokiiiiiliils
maszyny parowe, moto­
ry ropne i soąiio gazowo, 
komi letoe lub etęsmo* 
w s urząizema tarta, 
ków, młynów, cegielń;, 
labryk i warsztatów ku­
puje na własny raehu* 
Dek i płaci, nćiwyższr 
ceny. [4094

'jpUhb inżynierska,
Ł z o. p. •'oznań.

Piekary 9 tel 11— 68.

jfszy issku pits
Pięliny stół mahoniorry 
salom-wy oraŁ oztóiu.a 
s  sal i, u ii ih.il owa 
z bronzam do sprzedania 
nł. Toruńska 6 1 piętro 
ua, lewo. (5111

Wazek łzierw;
na sprzedaż

(tylko dla p.u t ,«) 
Kość uszki 5 p 1. (&11C

Ha sgrzedaf:
w ez r a  resorach-

o c i o l  emslj iwany, 
h n d ę  r i e ż a i e k ą ,
myrtę i różne inue 

przełmioty [5116 
M a łe  T a r p u o .

Grudziądzką or, 33

Duia 27 mu.

zgubiono
iais!*’ zegsm
z sre&rną kransoletk?
w ul cy Bieokiewicza.

Uczciwy znalazca ze* 
chce się zgios ó za wy­
nagrodzeń ©m. (5109
ul"i» Br-icka 7, XV ptr.

Bt»  p e c z e i e  ł o
przy ..kiti ku 5-tym o 
godz. lÓ-tej rano w po­
niedziałek zostawiono

FMTFEL SHŚ#
w o js k o  . /  B u. nau .zi* 
sk < U&rcln Łicholat,

O zwrot papierów i
książeczki z rachunka­
mi Z3 mięso do Głosu 
Pom. z» odpowieuiiiem. 
wyrwaronzeuiim proąi 
poeZkOdOwany. l5U5

f f s

O b i a d y
obfite i sm a czn e , nn 
maśk w y d a j e  #ię od 
1—S. Józ. Wybickiego 
47, TI rtr. n. L |506b

S ą l licytacja
W środę, 31 stycznia 

O god ’ . 11-tei przed pot. 
» >r, .i wdroize nutol. 
licyt na Pi. 28 Styczois 
nr. 20a w podwórzi 
3 dnie Instra *VW 

Roio-ewsJu, kona. sąd.


